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> w Krakowie. — Listy reklamacyjne 
pocztowej. — Listów więfrawkowanych 
ińękowpiema nadsyłąns Bodakcyi nie zwrącają się, 


ego o i niej pray szpitalach kolosalne są przekroezenia.| ciem rachunków będą jeszeze raz rozbierane przy 
ga y i H i w wydstkach na. szpital. lwowski przekroczono |speeyalnych gałęziach gospodarstwa krajowego, 


Przedpłata na „CZASU b, 


od dnis igo Kipea 1880 r, 


: : toki son PO o 00 kaj na BOA eniparto yaki wsywa więe moweów, aby nie rozszersali się 
bas ; sa P esim po o 3 zir. prsy innych to. samo. Na takie nie- | abyśnie ze swojemi uwagami. 

, 8 pr tad Hwęonijot, yi Paetae . |runkowa, która od produkcyjne cele nie powinno się tyle wydawać | P. Zy ADA ewiex owałije niektóre daty 

pół robi É wr „.; [0 80,000 szłr.; ezwa „| Mowea wniosków nie stawia, zapowiada tylko, iż | podąne przez p. Hoszarda. Mówił on.o dochodzie 

a I z na baj RA gą rp uchwalone kredyty przy układaniu budżetu będzie to podnosił, z dodatków, który wynosi 2,300,000 złr. nie o 6a- 


Przekroezenia: wydatków w tych rubrykach są 
nieusprawiedliwione N. p. eo. do Kulparkowa, 
powstało ono wskutek większej ilości dni lecsenia 
a znów z tego wynikło, że zakład utrzymuje cho- 
rych, po wyzdrowieniu jeszeze, ezasem dwa lub 
trzy miesiące. W zakładzie praeują najęci robot- 
niey, a przecież możnaby lżejsze roboty powie- 
rzyć obłąkanym spokojniejszym. Szezególniej nie 
usprawiedliwionem jóst utrzymywanie chorych o- 
błąkanych w Przemyślu i Żółkwi. Przy zakła- 
dach tych przekroezono budżet o. 12000 złr. Nikt|jeszsze brak zamknięć rachunkowych z funduszów 
nie może nas zmusić, żebyśmy trzymali obłąka- | okręgowych. 
nych nieuleczalnych a spokojnysh nawet wtedy]  Rsdea Bodakowski. Co .do ostatniego za- 
jeżeli maiejsea nie ma, a jednak ezynimy to i w|rzutu zwraca uwagę p. Zyblikiewisze, iż w Ra- 
Przemyślu jest już 80 takich chorych. Nie wiem |dach okręgowych . szkolnych zasiadają delegaci 
doprawdy już jakich bodźców potrzebaby dla Wy-|Rad powiatowych, którzy mają prawo wejrzenia 
dsiału kr. aby go spowodować żeby się trzymał |w gospodarkę Rady szkolnej. 
poleceń sejmu. Ta przypomina mowea jak ostro) P. Krukowieeki zgadua się z p. Zyblikie- 
naganiła Izba Wydz. kr. założenie, i utrzymanie |wiezem eo do przekroczeń w funduszach sskol- 
filii dla obłąkanych w Żółkwi i Przemyślu. Pomi: | nyoh. broni, jednak Wydziału kr. pod względem 
mo to Wydział kraj. rozszerza je i nie dawno |gospodarki szpitalnej, w której widzi dążenie do 
rozszerzył przemyską filię x 30 na 80 łóżek. Jest |cszoxędności;futrzymywanie ekorych w Przemyślu 
to — nie wiem, czy marszałek na taki wyraz po-|i Żółkwi jest korzystniejsze bo taniej kosztuje 
zwoli — nadużycie, jakiego się Wydział doputz- |niż we Lwowie. Nieuleezalnych a spokojnych mo- 
esa. Po co uehwalać budżety, jeżeli ich się Wy: |żna bezpiecznie rozpuśsić, nie grozi to niczem i 
dział nie trzyma. trzebaby to nawet uczynić.. k 

Zwraea się mowca jeszcze do funduszu szkol-| Sprawozdawea zwraca się przósiw p. 
nego. Tutaj tukże jasne wyniki. Przekroczenia | Zyblikiewiczowi prostuje jego twierdzenie jakoby 
budżetu tutaj jeszeze mniej usprawiedliwione niż | wszystkie. wydatki. na eelo humanitarne sły z do- 
przy szpitalach. Rada szkolna. powinna przy or-|datków. Sprawa o 80 cehorysh w Przemyślu była 
gsnizacyi szkół zrobić sobie preliminarz, inaczej |już w roku 1877 rozbierana i sejm przyjął to do 
bowiem nigdy nie będzie wiedziała, ile jej płacić |wiadomośsi nowego rozszerzenia nie było. Prostu- 
wypadnie, zwłaszeza, że gmina dość niespodzie- |je wreszcie niektóre uwagi p. Krukowieeckiego. 
wanie dowiaduje się o mającej wkrótee nastąpić | Przy głosowaniu przyjęty wniosek komisji. 
organizacyi. Najmniej uzasadnione są wydatki na | Sprawozdawca p. Smarzewski zdaje sprawę o pre- 
budynki szkolne na które bardzo wiele prelimino-|liminarsu funduszu szkolnego na r. 1880 r. 
wać musimy i które gminy rujaują. Czyż nie mso-| Komisya budżetowa wnosi następujący prelimi- 
żaaby drewniane budynki szkolne budować, któ- |nars tego funduszu. 


nie obmyślano. Wysłuchała zaze tę. apo: 9 zawsze . łym funduszu krajowym, Co do raportu o pracy. obłą- 

! zy knię i ; 1 kanych, to przekonał się mowea, że żaden nie nie 
robi. P, Hossard był przeciway zaprowadzeniu 
filij bez wiedzy sejmu; czy, rozazerzenie przemy- 
skiej filii stało się za jego wiedzą? . Panu komi- . 
szrzowi odpowiada, że nie jest przeciwny organi- - 
sacyi szkół, hee je tylko ograniczyć do možno- 
geira przadewszystkiem chodzi o to aby niebndo- 
wać tak kosztownych budynków, tam gdzie Rada 
szkolna wpływać może., Wreszcie wytyka mowea 
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stało się z jego 
ej sesyi sejmowej 
przez urzędy po- 
Gdyby r tzono, wtedy Rada 

"zaułazłaby się w tom przykrem po- 
ik musiała używać iuuduszów na inne 
eznaezonych na pokrywanie chwilowo po- 
)fanduszów okręgowysh w zastępstwie gmin 
mlatów, które zobowiąnań swych nie wy- 


p awozdawea p. Chrzanowski odpo- 


ada na uwagi komisarza minara i Rada 


, kolis powima była w proliminarsach budżeto- 
ru rzą.|wyes żądać kradytów na ualiczki dia fandu- 
arza- | S5Ów p egowych, a zAPAz6m przeprowadzać ich 
zwroty jako doshody funduszu szkolnego, nie 
zaś używać fanduszów przeznaszonych na za- 
silki dis budynków szkolnych, na inne eolo. 
Gdyby rada szkolna na ten eel jakie «woty 
preliinowała, to przy tej sposobności możeby 
obmyślano jskie sposoby do zapobieżenia -temu 
niedostatkowi. Drugi wniosek motywuje komisya 
em, iż rady okręgowe nie przedkładają zamknięć 
ehunków, a w skutek tego nie wiemy w jakim 
stanie są fundusze okręgowe. Na: uwagi p. Kru- 
kowieskiego odpiiede sprawożdawea, iż jego: 
zarzut robienia nieuzasadnionych wydatków tyczy 
się raesej jego wniosku. Sok. 

P, Krukowiecki wnosi aby do pierwszego ustę- 
pu wniosku komisyi dodać iż sejm wyraża życze- 
nie, aby rada szkolna ściśle trzymała się prelimi- 
narzy. z Gait a i : 

_ P. Wolański broni rady szkolnej i winę prze- 
kroczenia budżetu, która zresztą zą r. 1879 nie jest 
tak wielką, składa na wadliwą ustawę. Uważając 
„wyrażenie ubolewania* za wyraz zanadto ostry 
Joc aby w pierwszym ustępie zamiast słów przez 


PAR NA A RE Pa A pa kope Congo zona: wani, ad 

i szkolnym okręgowym. Zsliexki te są koniec 

Kraków 1 lipea. sa prestaeye „gala d pów Aroan e 

si Ą sa | wpływają regularnie do fasdnszu szkolnego, skąd 

MGLA Soler byś aitas się od wście: | owstaja braki. fandussów na pokryeia bieżących 

10301 ANYRUE, W kt rym czuć žal ža a- wydstków. Prsewodnieząsy Rady miejseowej nie 
traconemi tekami, mniema, iż określa poło- 


» t i ściąga należytoáai, bo nie okoo się kontrybuent 
żenie oceniając je jednem w złośliwej in- 


narażać, a na taką Radę miejseową nie ma ; 

tencyi zastosowanem słowem do minister- PRETERE NA Biowet e Dik H 
stwa i Dunajewskiego. Organ rozbitych fanduszów jest ten, że szkolnietwo nasze jest do- 
wierno! (onstytucy jnych przepowiada, Że no- |piero w rozwoju, a wskutek tego rozmzita do- 
minacya p. Dunajewskiego ministrem finan- |ehody jag preliminowsne, bywają kwestyonowane 
sów da początek „polskiej polityce finan- |lisznemi rekursami. W takieh wypadkach udają 
suwej.* 4 się anowu Bady OREN 4 208. A fg kk a 
My jesteśmy przekonani, że p. Dnnajów- | poż. na ngage A0 togo wenig uz 

E OTRA $ $ ią aą 8 „|stawy o zakładaniu szkół upoważnioną. Ruda 
ski nie będzie miał ani prowadził _ mae] Lyszuje te waliszki i uwiadamie o tem Wydział 
polityki finansowej, prócz auetryackiej, ale |krajowy, który je do swoich ksiąg zapisuje. Rada 
pewni jesteśmy, że ta polityka austryacka, | okręgowa dostaje polecenie, aby zaliosko xwróaiła. 
że gospodarka tego Polaka w skarbie au- Wydział krajowy jako zswiadowea fandnssu może 


a à È „|przecież upominać się o zwroty, czego dotąd nie ę proponowanych postawić słowa „sejmjreby mniej kosztowały; zwracając się jeszcze ras : Zwy-  Nadzwy» 
kn > wolną będzie od szwindlu; iynił. Ruda EEUE nie wić day które za- | wyraża życzenie it. d. od ; |do organisacy| szkół, mowes wytyka Radzie szkol. | Wydatki. SIE ae 
PARK habrusa. licski zostały zwrócone, bo to przeprowadza Wy-| Sprawozdaw casprzeciwia się obu wnioskom.|że recrganizuje tylko istniejące szkoły t. j. że te- [7 „up; dla funduszów szkolnych okrę- j A 
Administracya finansowa p. Dunajewskie- | daia? krajowy, a toras spotyka ją zarzut, iż przes | Wniosek p. Wolańskiego byłby „Sfosownem przy|mu samemu nauczycielowi dsje dwa razy większą | POPR A AE E A 282.476 — 
go będzie przedewszystkiem uczciwą, i to nią fundusz krajowy na stratę jest narażony. Strat | preliminarzu a nie przy zamknięciu rachunków. pensyę i każe gminie murować udynek. Lepiej bę- |Substytucye . JA e wieże 40.000 - 
niezawodnie. może pójść w niesmak nieje- pes moas może, gdyś e aaa acz Hie [olante sak. p. Krokomiorkiogo osłabiłby wyrażone Hae gont szkoły niezorganizowane, a tworzyć KE des n Ais E 79.470 
ASK, aii song | m00 ulśció się xe swych zobowiązań, to trzeba| w wniosku komisyi ubolewanie. R nowe. ; Aae e Ara a aaa EO 222: 
TASE powoda gł e aa poi „a a e | aae r T e SA E 
- bie przynosiła krzywdę, znamy zaś gospo-| Jeżeli zaś zaliczki udzidlone zostały z powodu |brane były fundusze. EERE 10 nie wynoszą 900000 słr. lesz 847,000 złr. |Podatki i daniny = o |. zy ary ść = 
darki, które wyzyskiwały "lab pozwalały zakwestyonowani» niektórych dochodów, to takiej Sprawozdawca zwraca uwagę komisarza | podezas gdy ogólny dochód wynosi przeszło złr. Dodatak pięcioletnie dla najózycielk = ; 
wyzyskiwać innych oraz państwo. Do tego zwrot nastąpi, jeżeli słuszność zakwestyonowanyeh |rząd., że zarzuty komisyi tyczą się formalnych |3,000,000 więs wynoszą one tylko 28% wszystkieh. ehi boieri: sd odaca 2. IRO R 
no riinistór £ Sw ni du nied ki prestaeyj zostanie usnaną; jeżeli zaś nie będzie |usterek, mianowicie przenoszenia wydatków jednej | Wydatki na eele sanitarne także są pródukeyjne. | Dodatki do funduszu emerytalnego. . 12.800  — 
POWY. BIST UIAHSÓW nie poaa nigdy roxi usnaną, to ubytek x tego powstały musi i tak [rubryki na drugą, nie zaś merytorycznych. |Przetrzymywanie uzdzowionych obłąkanych w | Emerytura dla nauczycieli, którzy stra- 
I dla tego politykę finansówą z dumą na- |pokryć fundusz krajowy. Aby takió zehezki długo| Przy głosowania oba postawione wnioski odrzu- |Kulparkewie nie kosztuje, bo dzieje się na koszt D KER skutek reorgańizacyi . Ł000 - 8:000 
zwiemy polską, chociażbyśmy mogli ją na- |nie zalegały, porozumiewa się już Rada szkolne |cono, przyjęto wnioski komisyi, jak niemniej i koń- Ígminy, która uzdrowionego nie ođbierse.: Obłąka- | Pot:zeby. szkolne. ogólnej natury . . 2500 - — 
zwać po prostu — uczciwą. ls Wydziałom krajowym eo do ozaaesenia torsi- |eowy wniosek eo do udzielenia absolutoryum. ni byweją w zakładnie zatrudniani; według osta- | Rozmaite Wydatki: ia ads Ord 6.800 — 
i nu zwrotów. Byłoby pożądsnem, aby dochody| Z nopadim dziennego następaje dimukwyC piego raportu Paca > ioh teras KP 30. | Na budynki cy KEP i SiT 
miejscowych funduszów sskolnych były ściągane |komisyi budżetowej o zamknięciu rachunków fan-fZarzut rozszorzania filij niesłuszny; robi się to z gół wydatków . . 342. K 
S E J M pri esed) podatkowe A w ja wapiędio to- REA kyajowych A roK Ie ici à Pi pa ra a meuran portal nozosaalnych Pari a « . 850.851 
5 ezg ię już rokowania z Wydziałem krzjowym,| Na wniosek p. Henryka hr. Wodziekiego od-|ehoóby spokojnych x zakładu jest niebexpieczne. ] : Dochody 
bo chodzi tu o to, aky miejscowe Rady usunąć|exytuje sprawozdawea komisyi p. Goldmann uwagi |Budżety nie bywają przekraczane wakutek osz-| Odsetki od kapitałów... . . . . . 16.089 — 
RM od „zarządu fiodtaców ntóliodWYGH. Póniowsk aisi ; zamknięciu rashanków fnnduszu szkol- |ezędności w zarządzie w roku 1879, oszezędzono Soad z dóbr, realności i innych 16 > 
Wieczorne posiedzenie d. 28 czerwca, takie zaliezki są zresztą nieuniknione, przeto pro- |nego, kończy saś wnioskiem udxielenia Wydzia- | 65200 xłr. Prik ar o z m 
i l ponuja, aby w rubryse X preliminarza fandussu Yowi krajowemu absslutorjum, Komisarz rządowy Bodakowski zaznacza, że Zysk ze sprzedaży książek szkolnych. — 2.835 SĘ 
„ _ Lwów 29 eserweś, (Koreip. Czasu) szkolnego na r. 1880 i 1881 wstëwió odpowie-| W ogólnej rozprawie zabiera głos pan Zybli-|p. Zyblikiewiez ehee chyba powstrzymać ustawę, | Zapisy i darowizny . . . . . . NY 
O godzinie 6ej wieczorem rospoczęto prierwane |dnią kwotę, aby nadal uehrenić Radę szkolią od|kie wiez. która wyraźsie określa, gdsie mają być szkoły, R eS nei BAYER 3 AE A 
obrady. sarzutu nieprawidłowej manipulacji. Rezultat gospodarki krajowój x let 1877 i 1878 |organizowane. Przy organizacji nie miano na my- | Dodhtek z ża PS DA państwa. : BD RA TACY CIECZ 
P, Chrsanowski imieniem komisyi budżeto-| .P. Krukowieeki ubolewa nad smatnyśa wy-|jest bardzo smutny, oba lata wykazują niedobory, | śli tylko podwyższenia płae nauczycieli, uważano | Zwroty zaliczek, gminom na budynki _ 
wej zdaje sprawę s zamaknięcia rachunków fun- |nikiem zamknięcia rachunkowego. Przypiweje wi- |które wraz z niedoborami lat 1879 i 1880 tworzą|i na inne okolieuności. Przedewazystkiem orgeni-| szkolne udzielonych . . . ._._. — „20000 
dnanów krajowych za rok 1877. Isba uwalniejnę tego po ezęści Wydziałowi krajowómu, po|kwotę jednego miliona. Niedobory te powstają|zowano te szkoły, które więcej były wyposażone. Ogół ÓW BBE i a g sopo 
1 a RYJ Ą e 


z przekraczania budżetu, a najbardziej x tego, że 
niema żadnego systamu w gospodarce krajowej, 
żadnej równowagi między wydatksmi na poszeze- 
gólne jej gałęzie. Mianowieie tyczy się to wydat: 
ków na cele dobroexynne, które wynoszą 900000 
złr. z ogólnej susy doshodów 2,300,000 złr.; od 
tsgo systemu konieeznie mam odstąpić należy. 
Na rzeczy konieezne, jak mosiioracye, regulacye 
rzek, podniesienie przemysłu choć eo uchwalono 
nie wydano, a na eela dobroczynne wszystkie 
przyswolone kwoty są przekroszona. Ńzsezegól- 


sprawozdaweę Od oxytania daltego sprawondania |sręści komisyi, a najwięcej Sójmowi. Przy tkła- 
z wyjątkiem ustępu, w którym komisya podnosi |daziu preliminarzy szpitalnych nie zwraża się 
przyewyny niedoboru sa rok 1877 w kwoele mir. juwagi na ciągły wzrost chorych, wskutek 6xtego 
141,000. Pierwszym powodem był eiągiy wsrost|niedobór. Przy fundusxa exkolnym ubolewania 
| wydatków na koszta leczenia ubogish chorehk, |godnem jest przekroczenie preliminarka; wina to 
8 drugim jest nieprawidłowe udzielanie praos Ra- |słego sposobu woiągania dodatków na oclo szkol- 
do, sskolną krajową xaliesok zwrotnych fandu-|ne. Cały jednak niedobór, który faktycznie po- 
Bkom szkolnym okręgowym w zastępstwie tych |winienby wynosić 400,000 złi., datuje się od bú- 
gmin i ponietów, które eiężącego na sobie obo. |dówy gmiachu i uchwalenia nieusasadńionych wy- 
wiąsiu aakolnego nie wypełniają. Na takie sa- |datków. 
liogki wydano w r. 1877 słr. 48,200, a w r. 3 P. Wereszezyński imieniem Wydsiału kra- 


Uważano na to, by nauczyciele byli kwalifikowani 
sle trzeba ich było lepiej wynagrodzić. Co się 
tyczy kosztownych budynków, to być może, że były 
pejsdynczo togo wypadki, lecz nie zwiedzą Rady 
szkolnej Rada gdzie mogła tam wpływała ażeby | 
nie budowano kosztownie jednakże nie można by- 
ło przymusu jakiegoś tu wywierać, chyba tam gdzie 
Rada udzielała zaliczek, a w takich razach za- 
wsza to ezyniła. 

Marszałek uwraeż uwagę, żó sprawy podno- 
szon6 tu przy ogólnych rozprawach mad zamknię- 


W rozprawie ogólnej zabiera głos p. Rey, kry- 
tykuje w. dłuższem przemówieniu teraźniejszy u- 
strój naszych szkół ludowych, które za dużo uczą 
dzieci wiejskie, jprzeto zniechęesją lud do szkoły, 
jak to dowodai sprawozdanie rady szkolnej gdzie 
rezultaty w ezytaniu i pisaniu są ujemne. Budu- 
je się budynki dzogie, co przyczynia się do subo- 
żenia ludu. Jednakże najważniejszom słem jest 
fałszywy system nauczania narsusony nam z góry 
jako niby postępowy. Już rada szkolna przyzssje 
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4% Cel swych uwielbień, przedmiot miłości Ja stary kocham Was coraz więcej, Pani Janowej załączam powinne ukłony,” choć Odzwierciedla się tam z płótna, 


Część lteraeko-artystyczną. I urok życia widzieli. Więcej, niź może za młodu. wiem, że bawi kędyś u wód niemieckich..; Błogo- Pełnią życia zda się dysze. 
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że więcej praktyemnej nauki trzeba podawać la- 
dowi i dlatego też mowea wyraża nadzieję, że 


rada szkolna wspólnie z Wydziałem krajowym 


 mechcą się zająć prawdziwą reorganisacyą nazzych 
_ szkół, a'nie taką, która redukuje się do podwoje- 


z płacy nauczyciela i budowania kosztownego 


- budynku. 


Wobee widoeznego znużenia całej Izby sam- 
knął marszałek posiedzenie o godzinie 9 min. 35 


_ wieczór. Następne poriedzenie we środę 30 exerw- 
_ ea o 10 godzinie rano. Na porządku dsiennyna 


pierwsze ezytania wniosków p. Jaworskiego, Jó- 
xzefa Tyszkewskiego, Głolejewskiego i przedłożenia 
rządowego z ustawą © rybołostwie. Dalszy ciag 
rozpraw o preliminarzu sskolnym i sprawozdanie 
komisyi administracyjnej © zniesienia propinseyi 
we Lwowie, 


11-te Posiedzenie Sejmowe. 


Lwów 30 ezerwea. (Koresp. Czasu). 


Marszałek zagaja posiedzenie o godzinie 10ej 
min. 35 i oznajmia, że protokół x 10 posiedzenia 
przyjęty bez zarzutu. 

Udzielono urlopów pp. Szumańczowskiemu 4 dni, 
Janowi Stadniekiemu 5 dni i Kamińskiemu 8 dni. 
, Sekretarz Jasiński odozytuje spis petycyj wnie- 
sionych pe dzień 30 ezerwea, x których wymie- 
miamy następne: Towarzystwo gospodarskie gali- 
eyjekie o stały roczny zasiłek na eelo tegoż To- 
warzystwa, Towarzystwo rolnieze krakowskie prosi 
jak wyżej; gmina miasta Gorlie w sprawie refor- 
my szkół średnieh, Wydział powiatowy w Pod- 
hajeach o przeniesienie siedziby: Izby handlowo- 
przemysłowej z Brodów do Tarnopola, Wydział 
powiatowy Czortków w sprawie reformy wyrabia- 


nia i sprzedaży soli kuchennej, Wydział powia- 


towy w Gorlieach w sprawie uregulowania taryf 


_ podatku gruntowego, Towarzystwo politechniezne 
- o udzielenie 


glosu wirylnego rektorowi lwowskiej 
politeehniki. ; 

Przedłożónie rządowe z projektem ustawy 0 ry- 
bołowstwie przekazano komisyi kultury krajowej. 

'Z porządku następujące sprawozdanie Wydziału 
kr. o wyłączeniu gminy Podwołoezyska w eelu 
utworzenia osobnej gminy, 'odesłano do komisyi 
administracyjnej. 

Wniosek p. Apol. Jaworskiego w sprawie dróg 


_ dojazdowych, po krótkiem przemówieniu ze strony 


wnioskodawcy przekazano komisyi drogowej. 

_ Z kolei uzasadnia p. Sawezyński swój wniosek 
o utwerzenie stałych posad katechetów przy se- 
minaryach nauczyejelskieh. Tylko seminarya we 
Lwowie i Krakowie mają osobnych katechetów, 
w innych pełnią te fankeye duchowni gdzieindziej 
zajęci, którzy zbyt są zajęci, aby naukę religii 
mogli udzielać bez ujmy dla wykształcenia reli- 
gijnego przyszłych nauczycieli ludowych. Kate- 


checi seminaryów lwowskiego i krakowskiego są 


pokrzywdzeni, mają bowiem do czynienia w se- 


 miinaryach żeńskiem i męskiem, tak, iż ozęsto 
- mają do czynienia 30 godzin tygodniowo, muszą 


mieć więe pomocników przynajmniej dla nauki 
niedzielnej, eo także ma swoje niedogodności. Naj- 
bardziej zaś pokrzywdzóni są ci katecheei,! przez 
to, iż pod względem stanowiska i płacy postawieni 
Są na równi z nauczycielami ludowymi a nie se- 
mainaryjnymi, którzy cstatni także jeszeze nie 
mają takich studyów. Powinni być srównani z ka- 


 techetami szkół średnich tak pod względem płac 


jak i godzin tygodniowej pracy, zwłaszcza, że 


mając kształeić przyszłych nauczycieli ladowyeh, 


daleko trudniejsze mają zadanie, niż katecheci szkół 
Średnieh. Udzielanie nauk religii trudniejszem jest 
niż innyeh przedmiotów. Przy innych może nan- 
czyciel, kiedy już jest znużony, trochę się negli- 
żować, przy religii toga ple "może, aby jakim 
niestósownem słowem lub słym przykładem nie 
obelżyć świętości przedmiotu. W skutek takiego 
natężenia katecheta żaden dłago utrzymać się 
nię może pod zagrożeniem utraty zdrowia, Ueznio- 
wie sami nauczą się nie eenić jak należy nauki 


religii, skóro wiedzą, że katecheta nia jest za- 


równo postawiony z naućzycjelem -świeckim, jak 
to teraz się dzieje we Lwowie i Krakowie. Ra- 
da szkolna poruszała tę sprawę, ale ministerynm 
ódwoływało się zawsze na istniejącą ustawę lub 


brak funduszów, ustawę trzeba więc zmienić, a 


= wydatek ten nie wypróżni przecież skarbu pań- 


Jeż Pl 
s ad 


"stwa. _ . 


Wniosek ten przekazano komisyi edukacyjnej. 
Następuje dalszy ciąg rozprawy nad prelimina- 
rsem fanduszu szkelnego na rok 1880. 

Z kolei zabiera głos p. Hausner. Występuje 
przedowszystkiem przeciw przedwozorajszemu prze- 
mówieniu p. Reja, które uważa jako zapowiedź 
jskiegoś zwrotu w opinii eo do potrzeby oświaty 
ludowej, mianowicie zaś przeciw tegoż poglądom 
éo do planu nauk. Ani chemii, ani geometryi tam 
nie uezą, lecz wspominają o nieh przy esytaniu 
ezytanek, aby, dzieci jakiegoś o nich wyobraże- 
nia nabrały. Z6 toras lepiej uczą, dowodzą wy- 
kazy, ik na 100 powołanych do wojska 9 teraz 
umie czytać, podczas gdy w r. 1863 takich było 
3eh. Jednak bardzo wiele jeszcze jest tu do zro- 
bieria i nie można rząd w pracy na tem polu za- 
trzymywać. Przemówienia Reja i Zyblikiewieza 
pray samknięciu rachunków fanduszów krajowych 


ę owodzą, że i to są prądy wiejące w eałej Eu- 


ropie i pehające do odwrotu w dziedzinie oświaty 
ludowej, aby osłabić dotychexasową dwudziesto- 
letnią działalność, : 

Powołują się tu to na stan finansów, to znowu 
na upadek religii i moralności, a nawet królobój- 
stwa obecnych ozxasów kładziono na karb sskół 
dzisiejszych. Nió tyeh prądów spoczywa w dłoni 
męża stanu x nad Sprei, który eofnął już ludz- 
kość wsteez pod względem międzynarodowym, 
a choe ją jeszeze eofnąć pod względem oświaty 
i wolności. Wssysey w tym kierunku choć bos- 
wiednie pracują tu von der Rócken i Liek- 
tenstein, p. Rej i Zyblikiewiez. Przed kilkunastu 
laty przyklaskiwano słowom naszego dzisiejszego 
ministra Ziemiałkowskiego, kiedy wołał o szkoły, 
zwycięstwo ówezesne armii pruskiej przypisywano 
wykształeeniu jej ludzi; dziś dowiadujemy się ze 
słów p. Zyblikiewieza, że szkoły lud rujnują a 
od p. Reja, że szkoły go demoralizują. Zapał 
ówezesny nie był modą, aby go dziś xarsueić, 
modnem nazywa mowea przemówienie p. Reja, 
który ehse aby lud był więcej moralnym i reli- 
gijnym. Żądanie to jest słuszne, niechaj jednak 
będzie: skierowane nie do ludu lees do wszystkich, 
niechaj wyżsi dają przykład se siebie, niech usu- 
ną źródła złego, jak karczmy, a wtedy przekona- 
my się, czy demoralizacya idzie ze szkół. Powodu 
emigracyi dzisiejszej szukać w szkołach, na to 
trseba uprzedzenia. P. Rej zaszezepia u nas po- 
glądy ks. Liehtensteina, które co do Styryi mo- 


_ gły być uzasadnione, leez u nas, gdzie duehowień- 


stwo ma wielkie u ludu wpływy, jest bespodstawne, 
jak wogóle zarzuty przesiw dzisiejszym szkołom 
z przyezyn religijno-moralnych. Inaczej rzecz ma 
się z tem pod względem ekonomieznym i finan- 
sowym. W tym względzie zgrzeszyliśmy nieraz 
zbytniem zapałem i zamia:t dobrodziejstwa stwo- 
rzono ciężary, które niektórych edstręezały i znie- 
ckęcały, szczególnie eo do kosztownych budynków. 
To jednakże nie jest powodem, aby popaść w 
drugi ekstrema i burzyć to eo już zbudowano. 
Liezmy się z każdym groszem na to wydanym, 
ale nie wykreślajmy nio z tego, 6o na ten eel po- 
trzebne. Ta z dat statystycznych wykasuje mowea 
iż w Austryi tylko Bukowina i Głoryeya łoży 
mniej na szkoły niż Galicya. Galieya wydaje na 
szkoły ludowe i średnió wszystkiego razem 
2,800,000 a na wojsko 13 milionów więe 5 ra 
tyle, za wydatkami na wojsko głosujemy jedna 
zawsze. Krajowy budżet wskutek ustawy kwate- 
runkowej obeiążony jest kwotą 80,000. Dalej kry- 
tykuje mowea wszystkie kreślenia komisyi budże- 
towej, szezególniej zaś wykreślenie pozycyi na 
budynki szkolne, przez 6o zwala większe ciężary 
na gminy. Mowea niechee żadnych wniosków sta- 
wiać, bo wie, że upadną, ehee tylko zaznaczyć 
swcje stanowisko a końesy wezwaniem do Isby. 
żeby ushwalając jakie zapomogi x litości, pamie- 
tala o tem, że obniżyła tak znaeznie budżet 
szkolny. 

P. Męciński nie przemawia jasko pedagog, 
nie wchodzi w teosrye, ale opiera się tylko na 
vraktyee eodziennego życia. Reprezentuje mowes 
powiat pilznieński, pod względem sskolnietwa naj- 
niżej stojąey. Od poezątku istnienia rady szkolnej 
nie przybyła ani jedna szkoła a i istniejące upa- 
dają. Przyczynę złego widzi mowea w nadzorach 
szkolnych, nie spotkał on się nigdy z inspektorem 
okręgowym, który ma być bardzo zajęty. Ns to 
skarżą się i mieszkańcy, tem przecież nie wystę- 
pują przeciw oświacie. Również. wadliwym jest 
podział na okręgi, w których połączono powiaty 


nie mające zo sobą żadnych stosunków i wskutek | 


tego niektóre powiaty przez rady okręgowe są 
po maeoszemu traktowane, a eo więeej, że po- 
wiat dający pieniądze na eole szkolne nie ma 
z nieh rachunków. Prócz tego rady okręgowe 
mają zbyt dużo pisaniny z ujmą dla prae szkol- 
nych. Lepiej by było mniej pisać a więcej dozo- 
rować szkoły. Zresztą w myśl ustawy rząd obo- 
wiązany jest dostarczać radom sił biurowych 
exrgo nie ezyni, w czem daje rząd. przykład o- 
mijania ustawy. Ustawa sskolna zanadto wiele 
nakłada obowiąsków na gminy pod względem 
stawiania budynków, eo jest bardzo uciążliwe dla 
rodziców, których zmusza do posyłania dzieci 
częste w gospodarstwie potrzebnych do szkoły, 
a wreszeie dla nanezyeieli, którzy oprócz nauki 
godziennej i niedzielnej trzynaście rozmaityeh 
książek i wykazów muszą prowsdzić! Mowea 
zastrzega się znowu przeciw zarzutowi jakoby 
sprzyjał prądom przeciwnym oświacie. 

Mowoa wytyka iż jest w kraju 223 szkół nie 
czynnych t. j. takieh w których, niema neuezy- 
cieli, co mowey dziwnem się wydaje. 

Występuje mowea przeciw p. Hausnerowi, 60 
do tegoż wywodów o prądach nieprzyjsznych o- 
świasie. Jeżeli przyklaskiwano p. Ziemiałkowskie- 
mu, to dla tego, że klaskający myśleli o dobrych 
tylko szkołach, a p. Rej mówił właśnie, że ehee 
szkół dobrych, że ehee reformy w szkolnietwie, 
a to nie jest jeszeze występowaniem przeciwko 
oświacie. Dziwi się wreszeie mowea, jak p. 
Zyblikiewieza, który jako prezydent miasta Kra- 
kowa tyle dla szkół zrobił, mógł spotkać zarzut, 
że on jest przeciwnym oświacie. 

P. Szujski wyraża zdziwienie, iż tym posłom, 
którzy w interesie oświaty ludowej eheą poprawy 
szkół zarzucają watecznictwo; wszakże oni są 
w swoich powiatach, gdzie widzą wssystkie wady 
dzisiejszego ustroju, mogą prędzej o tem mówić 
niż p. Hausner, który zajęty ogólnemi sprawami, 
przebywa większą część roku w Wiedniu, nie 
może widzieć wszystkich tych usterek i dla tezo 
zdaje mu się, Fże system dzisiejszy szkolnictwa 
ludowego uważa za najlepszy i żadnej zmiany nie 
potrzebujący. Smutny był dawniejszy stan szkół 
naszysh i usasedniona nadzieja, że w zakresie 
autonomicznyza będziemy mogli nad polepszeniem 
ich pracować. Nadzieja ta zawiodła. Radzie pań- 
siwa pozostawiono oznaczanie zasad nauczania i 
planu nauk i ta srobiła go takim, że on wpro- 
wadzony do szkół nasrych stał się naszą klęską. 
To eo nam zostawiono do działania nis może złego 
stanu poprawić. Wskutku zwiąsania nas zasadami 
z góry narzueonemi, mansieliśmy w dalszem następ- 
stwie i wszystkie inne wnioski i rozporządzenia 
przyjmować, Nio dla tamowania oświaty, ale dla 
względów praktycznych, chcieliśmy czas obowiąz- 
kowej nauki ograniczyć, sle i tego nie dozwolono. 
Program nauk także dla ludu nie jest odpowiedni 
ponieważ zamieszezono na pioerwszem miejseu nauki 
mniej rolnikowi potrzebne, usuwając inne na dru- 
gie miejsce; szkoła ludowa nie powinna być prsy- 
gotowawczą do szkół wyższych, ale powinna two- 
rzyć całość zamkniętą w sobie. Omijająe to spo- 
wodowano, iż ueaniowie nabywają jakichś niepo- 
trzebnyeh aspirscyj i zniechęcają się do swego 
stanu. Byłoby się nie jedno w tym programie 
zamieniło, loos nam tego niedozwolono. Ustaw dzi- 
siejszych bronić nie potrzebujemy, nie są one 
przez nas tworzone, a występowanie przeciw nim 
nie jest wsteesnością, Powinniśmy dążyć do tego, 
aby je zmienić. Byłoby to rzeczą Wydziału krajowe- 
go, sz. Rada bowiem sskclna przeciążona rozmai- 
temi sprawami, nie może tego zrobić. Dla tego 
też mowea wnosi rezolneyę do Wydziału krajo- 
wego, aby zbadał tę sprawę i na następnej setyi 
wniósł przedłożenie, w jakim kierunku te ustawy 
winny być zmeienione. 

P. Wojciech Dzieduszycki: Jesteśmy w”po- 
łożeniu zrujnowanego, gospodarza, który pragnie 
wyjść z trudnego położenia. Oprócz indemnizacyj 
mamy jeszcze wiele innych ciężarów, dla tego też 
powinniśmy praedewszystkiem unikać wydatzów, 
które nie są w tej chwili niezbędne. W skutek 
tego mowea będzie głosował za wnioskami komi- 
syi. Mowea zgadza się z p. Ssujskim, eo do nie- 
stosownego programu szkół dzisiejszych podnosi 
myśl, ozy nie byłoby odpowiedniem przy obmy- 
siazia reformy szkolnictwa ludowego uwzględniać 
szkoły urządzone na sposób dzisiejszej szkoły pa- 
robków w Dublanseh, s której, jak on przekonał 
się u siebie, wychodzą bardzo zdolni pracowniey 
gospodarsey, którzy nieprzestając być włościanami, 
bardzo korzystnie wpływają na innych. Byłoby 
to jednak połąesone = większym kosztem, a za- 
tem dziś nie możliwe. Słusznie opisał nama p. Hzuj- 
ski stan nioszezęśliwy dawniejszych szkół, był on 
rzeczywiście takim,'« nie tak patrysróhalny jak 


jeden x moweów przedstawiał, że wtedy wszyscy! Obeenie w dalszym ciągn obrad do głosu za- 


Boyi 
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osytali w kośsiele z książeczek. Być może że oni 
z pemięei się modlili. 

Gorszy był stan szkół na Rusi, gdzie przy 
dzwonniey od djaka dzieci uezyły się czytać w sta- 
rosłowiańskima języku sx książek liturgieznych, 
gdzie oprócz tego uezono ieh rseózy, na które- 
byśmy się jako Polaey i katoliey nigdy zgodzić 
nie mogli. Jako Polacy nis możemy sobie życzyć, 
aby znowu uczono jeszexe podziału ludności 
na trzy grupy eałkiem sobie obee, jako katolicy 
nie możeray sobie życzyć, aby dzieci tiezono, jak 
wielka jest różniea między katolicyzmem a unią. 
Mowea nie jest zdania, iż szkoły są rzeczywiście 
tak złe. Programy robią komiezne wrażenie szu- 
mnemi wyrazami, jakie tam się znajdują. Obja- 
śnianie przy czytaniu objawów przyrody, albo 
ustępy o minionych czasach, nie są fizyką, ani 
historyą, a dobrze to jest, że dziesi eoś ò tem 
wiedrą, zresztą nie jest w szkołach tak ziowu 
źle, jak m. Rej przedstawił, sprawozdanie tego- 
roezne Rady szkolnej, wè wszystkich kierunkach 


wykazuje postęp. Tam, gdzie jest dobry nauczy- 


siel, tam i teraz szkoła dobra rszultaty wydaje, 
wychowańay tej szkoły pewnie nie będą skłon- 
nymi do esytania książek, które chociaż nie wzbro- 
nione kodoksem, można nazwać "odpalsjącemi; 
nie będą skłonne w świętym, w mitrze i x pod- 
wójnym krzyżem widzieć jedynego patrona, nie 
będą skłonne arehimandrytę szyzmatyckiege Mi- 
trofana wyżej stawiać od świętych katoliekich. 

Powiedzenie to wywołało ze strony ruskieh po- 
słów wołania: „To cburzające! do porządku! 
Nie należy do rzeszy!*, dopiero uspokoił ich 
Marszałek oświsdezeniem, że nie widzi nie w prze- 
mówieniu takiego, eoby zasługiwało na wezwanie 
do porządku. 

P. Dzieduszyeki końssy swoje przemówie- 
nie, cświadezsjąć się za rezolueyą p. Szujskiego, 
ehoeliaż nie maa nadziei, aby poprawa stosunków 
była możebną, jak długo będziemy mieli ręce 
skrepowane. 
Na wniosek p. Abrahamowieza zamknięto dy- 
skusye i uchwalono, aty wszystkich moweów wy- 
słuchać. 

X. Jesienieki nie zgadza się z voprzedniemi 
moweami, aby szkoły ludowe misły być zam- 
knięta w sobie eałością, lecz choo, aby szkoła 
ludowa była przejśsiem do szkół wyższych. Da- 
wniejsze szkoly ludowe nie były tak złe, niś były 
dyakow*skie, wyszli z nich dobrzy gospodarze i 
roządni ludzie. Było te jednaktak długo, dopóki 
szkoły były pad wpływam Kościoła i teraz szko- 
ły nie działają umoralniająeco na lud. Mowea bọ- 
dzie głosował za zneniejszonemi wydatkami. 

Mówsa tłomsezy różnieę miedzy sprawozdaniem 
rady szkolnej za r. 1877 a 1878 eo do postępu 
w szkołach tem, że inspektorowie okręgowi zostali 
wtedy zamianowani, przeto wypadało im przedsta- 
wić szkoły w złem świetle, dziś znowu wypada 
mówić inaczej. 

Wylieza również mówea żale Rusinów 6o do 
spraw szkolnych mianowisie uezenia Rusinów jọ- 
syka polskiego, 60 nazywa tendeneyą polonizacyj- 
ną i eo daje sposobność do fałszywego przedsta- 
wienia postępu w nankach przed inspektorem, 
skoro nauezyciel każe dziecku wyuezyć się jakich 
polskich wierszyków lub eoś pedobnego. Drugi po- 
wód do żalu jest wyemaneypowanie szkół x pod 
wpływu Kościoła postępowaniem nauczycieli łae. 
obrz. którzy nie ehcdzą do eerkwi dla tego że są 
Poląey, eo obraża led w jego uexzuciach. 

Usiążliwym jest także przymus szkolny, który 
lud zniechęca, i daje powód, że nanezyciele wyzy- 
skują go aby otrzyseć prózerta, a wreszcie ko- 
sztowne budynki, w których dziecię włościańskie 
prawie ze strachem przebywa. Keńezy mowea o- 
świsdczeniem, że będzie głosował xa wnioskiem 
komisyi, prósz rubryki V, do której postawi pro- 
ponowaną przóz Radę szkolną kwotę 30.000 złr. 
na reumnerasye dla katechetów. 

Posiedzenie przerwano © godz. 2 i odroezono 
do godziny 6 wieczór. 


KORESPONDENCYA „CZASU“ 


Lwów 30 ezerwca. 


Rozprawy ogólne nad bndżetem szkolnym przy- 
brały nader ożywiony charakter i przemieniły się 
w obrady nad plazom wychowania i nad reformą 
ustawodawstwa sskclnego, a raczój systemu na- 
uezania, eslu neuki i kierunku wychowania szkol- 
nego. Dzisiejsze ranne posiedzenie zajęte było 
w dalszym ciągu rzeczonyma przedmiotem, a #3- 
ledwie wiesorem zdoła sejm wysłuchać wszystkich 
zapisanyekR moweów, 

Kulminccyjnym punkiem dzisiejszych rannych 
rozpraw była mowa profesera Ssujskiego, któ- 
ry postawił wniosek, aby Wydział krejowy x6- 
brał ankietę w aprawach eskolnietwa, celem przed- 
stawienia na przyszłema zebraniu się ssjmu uwag 
i wniosków © potrzebie i kierunku reform, Mo- 
wy posłów Reja, Męcinskiego, i Szujskiego wska- 
zujące niedostatki szkół ludowych, przeważnie 
spotykają się s uznaniem niedostatków cbeerój 
szkoły; mimo togo niektórzy z moweów popadali 
w obawę reakeyi. a jeśli poseł Hausner wprost 
widział w nieh straszną zapowiedź reakcyi i za- 
głady oświaty ludowój, to poseł Wojciech Dzie- 
duszycki zgadzając się x wnioskiem Naujskiego i 
potwierdzając niedostatki szkoły, nie przestawał 
bió się w piersi i dziękować Bogu, że nie jest 
taki jak ów Stańczyk. 

Zdawałeby się słuchając tych przemówień, że 
jak słusznie zauważy} posoł Ssujaki, mamy do 
czynienia s dogmatami, a systom nasz szkolny 
opiera się na objawienia, kiedy wszelka ehęć ro- 
formay szkoły ma być uważaną za objaw wsteez- 
nietya i reakeyi. Może poseł Rey w krytyes, ja- 
ko niefachowy posunął się za daleko, i spodzie- 
wamy się, że poseł MSaweryński. w dzisiejszema 
przemówieniu, którem rozpoeznić się posiedzenie 
wieezorne, sprowadzi do właściwych granie to, 
69 o szkole ludowój io wykładach w semisaryum 
nauczycielskim mówiono. 

Nie trzeba wprawdzie wyebrażać sobie, aby 
szkołą ludowa mogła wszystkiemu zapobiedz i że 
ma ona wszystkiego nauczyć, ala nie stawiające 
pod jój wsgiędom przesadnych żądań, można 
przecież pragnąć, aby była zastosowaną do celów 
życia, i przygotowywała lud do tych zadań, jakie 
go w przyszłości czekają. W jaki to sposób uesy- 
nić, tego nie przesądzali mówey głos zabierająwy 
w kierunku reformy szkoły, a poseł Szujski o- 
graniezył się jedynie na postawieniu wniosku sn- 
«iety nie pizesądzająe jój uchwał. 


Chrzanowski. 


Berlim 29 6xerwóa. 


Konferencya ukończy praós swojo xa dwa 
lub trzy dni. Dsiś właśnie pracują taa reda- 
keyą noty. Każdy z ambasadorów ma iiwiado- 
mió rząd swój o decyzyi, jaką w tej mierze po- 
wzięto, a skora zatwierdzenie jej nadeżdsie, kon- 
foreneya zgodsi się na notę równobrzmiąeą, którą 
gabinety każą wręczyć w Stambule i Atenach. 
Zostały jeszeze kwestye drugorzędnej wagi do za- 
łatwienia, jako to kwestya długu, wakufów, nie- 
mieekich posiadłości i żeglugi na kanalo Korfa. 
Wszystkie te kwestye zostaną rozstrzygnięte na 
wzór traktatu berlińskiego i będą zakomuniko- 
wane Tareyi i Grecyi w formie propozycyj, na 
podstawie których obydwa rządy będą musiały 
porozumieć się bezpośrednio. 

Tak wiee już dzisiaj powiedzieć możńta, że kon- 
fereneya dokonała swego dzieła. Nie mogę się 
wstrzymać cd powtórzenia tego, eom powiedzisł, 
a raczej przytoczył z pewnych ust, pierwszego 
dnia swego pobytu w Berlinie. E1ropa naraża się 
na śmieszność i otwórzy wróta nowej wojaie. 
Pozostaje albowiem jak upiór kwestya sposobu 
przeprowadzenia postanowień konfereneyi. Wsrto 
awrócić uwagę na artykuł w Temps, z którego 
wynika, że Franóya nie zechee wziąć ezynnego 
udziału i zwala na Anglię odpowiedzialność ze 
to, eo się stało. Gladstone nie działał x własnej 
inieyatywy, ale ulegał wpływowi rosyjskiemu 
Widzieliśmy, jak daleko eheiał iś6 Saburow. 
Wszystko to więc jest rosyjską intrygą. Przeko- 
nany jestem, że Tarcya "nie ustąpi dobrowolnie. 
Propozyeye tureekie nie były nawet dyskutowane. 
Powiadają wprawdze, że Porta eheiała zachować 
Prewezę, Laryssę, Mezzowo i Janinę, ale w ta- 
kim razie, powiedział mi daisiaj Sadulah bey, 
dlaczegóż nie traktowano x nimi. Megli nam 
zostawić dwa lub jeden punkt, a resztę oddać. 
Graoyi. Słowem x wszystkiego, co się tu d'ieje, 
widzę, że się zanosi na wielki zamęt. Większa 
ezęść maoesrstw nie będzie eheiała podjąć się 
cxekueyi, s na osobną działalność niektórych, 
któreby może były do tego skłonniejszemi, cały 
ogół mocarstw europejskich nie zezwoli. Posta- 
nowienia korfereneyi albo zostaną literą martwą, 
albo przyjdzie do wojny, której ani rozmiarów, 
ani następstw naprzód obliezyć nie można. 


Rektorem Uniwersytetu Jagióllońskiego na rok 
szkolny 1880/1 obrany został D: Mauryey Ma- 
dvrowiez, profesor wydziału lekarskiego. 


N. Pan zatwierdził pod d. 13 ezerwoa wybór 
p. Rudolfa Gablenxza, zarządzey dób: skarbo- 
wyeh Nadworna, na zastępcę prezesa Rady po- 
wiatowej Nadworniańskiej. 


Kronika miejscowa i zagraniczna 
Kraków 1 lipca. 


Na wczorajszem zgromadzeniu zwolenników za- 
łożenia Koła artystyczno-literackiego okazała się przy 
szczegółowej dyskusyi nad projektem do statutu taka 
różnica zdań i taki brak chęći do wzajemnych ustępstw, 
że zgromadzenie rozeszło się bez powzięcia stanow- 
czej decyzyi. 

— W poniedziałek odwiedził Arcyksiążę Albrecht 
podczas inspekcyi załogi krakowskiej o godzinie 12tej 
w południe szkołę kadetów piechoty w Łobzowie 
w towarzystwie fup. hr. Dsgenfelda i oczekiwany 
był u wstępu do szkoły przez komendanta szkoły 
majora Fischera i wszystkich nauczycieli. Następnie 
udał się Arcyksiążę do sal wykładowych wszystkich 
kursów, i kazał nauczycielom fachowym w swojej o- 
becności wykładać i egzaminować uczniów z historyi 
powszechnej i geografii, i przekonywał się sam o po- 
stepach uczniów w organizacyi armii i taktyce. Rów- 
nie nauczyciele jak uczniowie zasłużyli na zadowo- 
lenie Arcyksięcia. W końcu wykonali uczniowie 
w obszernej sali konwersacyjnej kilka kawałków mu- 
zycznych, poczem Arcyksiążę opuścił zakład, wyra- 


|żając ponownie zupełne swe zadowólenie. 


— Wczoraj odbył się po południu w kościele Š. 
Jana ślub p. Adama Żuka Skarszewskiego syna Jó- 
zefa Faustyna Żuka Skarszewskiego deputowanego do 
Rady państwa, właściciela dóbr w Galicyi i Anny 
z Duninów Wąsowiczów, z panną Zofią córką pp. 
Romualda Kozłowskiego i Bronisławy z Radziejow- 
skich właścicieli dóbr w Królestwie Polskiem. Ślub 
dawał, po pięknej przemowie do nowożeńców, X. ka- 
nonik Gondek, znany z podróży swych po Wschodzie. 
Dzień ten był zarazem uroezystością srebrnego we- 
sela rodziców panny młodej, którzy grono weselne 
podejmowali gościnnie w hotelu saskim. 

— Walne zgromadzenie członków krakowskiego od- 
działu Towarzystwa pedagogicznego odbędzie się w Ja- 
worznie d. $ lipca r. b. o godz. 121/, w poładnie. Na 
porządku dziennym umieszczono: 1) sprawozdanie ko- 
misyi lustracyjnej o stanie kasy oddziałowej i Towa- 
rzystwa bursy; 2) Uwagi nad dziełkiem Izydora Choj- 
nackiego „Zasady piórwiastkowe pedagogiki i meto- 
dyki*. Warszawa 1815. Preleg. p. Maciołowski; 3) 
Wybór Zarządu oddziałowego i 3 członków zarządu 
Towarzystwa Bursy, tudzież wybór delegata na walny 
zjazd Towarzystwa pedagogicznego w Drohobyczu. 
Oprócz tego programem objęte są: a) wykład p. Ca- 
falki o pokładach węgli przy okazaniu kart ściennych. 
b) wycieczka do kopalni „Fryderyk August i Jacek 
Rudolf“. Nazajutrz zaś a) zwiedzenie kopalni, b) wy- 
cieczka do lasu, ©) zwiedzenie fabryki bieli cynko- 
wej i hut cynkowych w Niedzieliskach. W miejscu 
zawiązał się komitet w celu przyjęcia i umieszczenia 
uczestników zgromadzenia, na które pp. właściciele Ja- 
worzna ofiarowali pewien fundusz. 

— N.Pan przeznaczył z prywatnej szkatuły 100 
złr. na budowę szkoły w Izdebniku w powiócie wa- 
dowiekim. SR 

— (FF) Wieliczka 30 czerwca. 

Nominacyę Dra Jnuli:na Dunajewskiego ministrem 
skarbu zamanifestowano tu wczoraj niezwykłą uro- 
czystością. Wieczorem rzęsiścić illuminowano miasto. 
Górnictwo i tłumy publiczności wyruszyły licznie i 
przy dźwięku muzyki salinarnej wśród ogni s:tucz- 
nych, wystrzałów możdzierzowych i okrzyków na 
cześć N. Pana i nowomianowanego ministra odbył 
się tryumfalny pochód po ulicach miasta. Obchód 
przeciągnął się blisko dó północy. 

Dwojakie powody skłoniły mieszkańców Wieliczki 
do tej owacyi na cześć nowomianowanego ministra 
skarbu. Najsamprzód: że na stanowisko tak wysokie 
i ważne powołany został nasz rodak, mąż pełen za- 
sług i poświęcenia, a zarazem poseł tutejszego miasta 


pisani: Sawezyński, X. Krasiaki, Romanowłez i 


walka wyborcza. Powtóre: że górnicy salinarni, obeż 
cnie spokojnie oczekiwać mogą korzystnego wyniku 
sprawy o którą tylekrotnie w licznych petycyach juź 
się dopominali, mianowanicie sprawy co do uregulo- 
wania stosunku emerytalnego pod względem liczenia 
im lat służby. Górnicy sslin galicyjskich znajdują 
się bowiem w tem wyjątkowem położeniu, żó do u- 
zyskania pełnej emerytury potrzebują 50 lat służby 
có jest fizycznem niep dobieństwem; bo żądać od 
człowieza ciężko pracującego 50 lat służby, znaczy 
to samo, co niechcieć mu dać nigdy tej emerytury. 
Lecz równie wielką, a może i większą j szcze krzy- 
wdę ponoszą górnicy salinarni przez te, że im do lat 
służbowych nie zaliczają czasu w służbie wojskowej 
odbytego. Dr Julian Dunajewski, jsko poseł miasta 
Wieliczki, na którógo ręce górnicy tutejsi ostatnią 
swą petycyę w tym przedwmiocia do Rady państwa 
wnieśli, zajmował się szczerze losem swych wyborców 
wobec parlamentu. Jeżeli atoli sprawa ta mimo tego 
dotychczas nie jest uregulowana, zwłokę tę jedynie 
obojętności ministerstwa skarbu przypisać należy. 
Dziś gdy ten sam poseł, który się losem tutejszych 
górników zajmował, jest ministrem skarbu, nie dzi- 
wnego że Wieliczka, jako miasto salinarne, nomina- 
cyę swego posła z taką radością przyjęła. 

— Tarnów 27 czerwca. $ 

Dnia 23go b. m. odbył się zwykły popis szkolny 
w zakłądzie pp. Urszulanek w Tarnowie. Przewodni- 
czyli temu popisowi X. prałat scholastyk Martusiewicz, 
jako delegowany konsystorza biskupiego i starosta ks. 
Ludwik Poniński, prezes Rady szkolnej okręgowej. 
Popis rozpoczął się o godz. 8ej zrana, trwał z przer- . 
wą w południe do godz. 71, wieczorem. Egzamino- 
wały obok zakonn'e nanezycielki cudzoziemki z języ- 
ków niemieckiego, francuskiego i angielskiego; z fizyki 
egzaminował gimn. profesor p. Cisło; z religii w wyż- 
szych klasach kurator klasztoru X. Stan. Walczyński; 
z historyi koše. wiksryuaz katedralny X. Fr. Wal- 
czyński. Odpowiedzi uczennic trafne, swobodne i ro- 
zumne, świadczyły, że nauki w zakładzie nie mecha- 
niznie, lecz w sposób rozwijający umysł są udziela- 
ne. Ogólne wrażenie, jakie wynieśliśmy z popisu ca- 
łego, było to przedewszystkiem, że od najniższych 
klas począwszy, aż do najwyższych, każdy przedmiot 
był traktowany metodycznie, z niezwykłą staranno- 
ścią i gruntownością. Szczególniej zwróciła naszą u- 
wagę w klasach niższych geografia, rachunki i język 
niemiecki; w klasach wyższych historya, litóratura 
polska i literatura fcanrnska. W historyi, na tle wy- 
psdków, występował jasny obraz życia narodu, jako 
też charakter czasu, miejsca i osobistości wybitniej- . 
szych odnośnych epok. Literatnra polska w Klasie 
najwyższej dała treściwy a przytem żywy i dokładny 
pogląd na epokę złotego wieku; uczennicć widocznie 
obeznane były nietylko z życiem autorów, lecz wni- 
kały w ducha literatury i ce!niejszych utworów Ko-. 
chanowskiego, Klonowicza, Skargi itd. W literaturze 
francuskiej dowiodły uczennice łatwością wysłowienia 
się, że ten język tak ulubiony przez naród nasz, także 
starannie przez zakł:d jest pielęgnowany. Popis z fisy- 
ki, połączony z rysunkami, okazał, że i w tej gałęzi 
nauk zakład zadawalnia najwybredniejsze wymagania 
tegoczesne. Zakończył popis śpiew przeplatany mu- 
zyką; szezególniej rozrzewnił publiczność śpiew ma- 
łych panienek, które choć nieśmiałym ale dźwięsznym 
i czystym głosem odśpiewały „Dobranoc“ Moniuszki. 
Więcej wprawy i sztuki okazały starsze panienki w ter- 
cecie Webera i fragmencić z kantaty „Dzwon Schil- 
lera* A. Romberga. Widać było z tegó, że i ta stroną 
wykształcenia jest w zakładzie umiejętnie i biegłą 
ręką kierowana. Malarstwo i rysunki udzielane przex 
zdolnego profesora, który ukończył szkołę monachij- 
ską, tak w zeszytach jak i po Ścianach porozwie- 
szane, powszechnie się podobały. Roboty zaś ręczne, 
ozłcżone na stole, gustownie, i zręcznie wykonane, 
miały jeszcze ten cenny przymiot, że wszystkie były 
praktyczne. Obok tych rezultatów, które tylko grun- 
towna nauka dać meże, miłe jeszcze bardżo czyniło 
wrażenie ułcżenie i zachowanie się panienek, skro- 
mne a układne. To też całość zadowoliła obecną do- 
borową publiczność, a przewodniczący prezes Rady 
szkolnej ks. L. Poniński tak mniej więcej na zakoń- 
czenie wyraził swe uznanie. „Jestem zachwycony re- 
zultatem popisu i przekonałem się, że szkoła ta pod 
względem wykształcenia najzupełniej zastąpiła ubytek 
gimnazyum żeńskiego w Tarnowie; co się zaś tyczy 
wychowania, z tego co widzę, utwierdzam się w prze- 
konaniu, że tylko taki zakład w tym stopniu dać je 
może”, Kilka tych szezegółów, życzliwą ale bezstron- 
ną (to jest rzeczywistą prawdą) skreślonych ręką, 
podaliśmy głównie w tym celu, by społeczeństwu na- 
szemu dać poznać ten zakład i polecić go rodzicom 
dbzłym o staranne wychowanió swych córek; w tym 
też celu donosimy, że nowy rok szkolny rozpoczyna 
się z początkiem września, a osoby interesowane zgło- 
sič się mogą do Przełożonej zakładu, która bliższe wa- 
runki przyjęcia panienek tak pavsyonarek jak exter- 
nistek w każdej chwili poda. ; 

— Nowy Sącz 30 czerwca. 2; 

Zaraz po nadejściu urzędowej wiadomości o no- 
minacyi Dra Dunajewskiego ministrem zebrała się 
Rada miejska na nadzwyczajne posiedzenie, i prze- 
słała telegramem powinszowanie czcigodnemu posło- 
wi miasta; aby jeduak tem silniej wyrazić mu cześć 
swą, uchwaliła zarazem wysłać umyślną do niego do 
Wiednia deputacyę, złożoną z burmistrza Dra Ol- 
szewskiego, assessorów F. Rittera i Dra Slavika, wre- 
szcie radnych Dra Klemensiewicza i Brzeskiego. Wie- 
czorem całe miasto zajaśniało świetną iluminacyą. 

Publiczność niezwykle liczna, ndała się przed mie- 
szkanie burmistrza Dra Olszewskiego, który przemó: 
wił do niej podnosząs wysokie znaczenie zaszłej no- 
minacyi, a nacechowawszy ją jako dowód wysckiej 
łaski Monarchy dla naszego kraju, i jako wielki za- 
szczyt dla Nowego Sącza, które jest micjreem uro- 
dzenia dzisiejszego ministra, i którego nieprzerwanie 
i do Sejmu i Rady państwa posłem swym wybierała, 
wezwał zgromadzonych do wyrażenia wdzięczności 
dla Cesarza za ten nowy dowód życzliwości Jego dla 
kraju, co też zgromadzenie trzechkrotnym okrzykiem : 
niech żyje! z niesłychanym zapałem wśród strzałów 
możdzierzowych uskuteczniło. Po odegraniu hymnu 
ludu przemówił następnie p. Ritter podnosząc zasługi 
Dra Dunajewskiego dla kraju i dla miasta położone; 
na co zgromadzeni hucznemi wiwatami na cześć Dra 
Dunajewskiego odpowiedzieli. .Wniesiono jeszcze wi- 
waty na cześć reprezentacyi miejskiej i burmistrza, 
za pomyślność miasta, wreszcie na cześć komenderu- 
jącego tutejszą załogą wojskową, podpułkownika Po- 
leschińskiego. Tak solennie odbyta uroczystość uwy- 
datniła powszechną zgodę, w czasie ostatnich wybo- 
rów, jak wiadomo, obcemi. wpływami silnie zachwia- 
ną. Wyborcy tak-ci, co głosowali za Dr Dunajew- 
skim, jak ci, co obałamuceni innym kandydatom 
głosy swe dali, obecnie zamanifestowali w sposób 
wzorowy — najzupełniejszą ugodność co do zau- 
fania dla posła i ministra Dra Dunajewskiego orax 
wiarę i pewność, że pełniąc zaszczytne obowiązki mi- 
nistra wielkiego państwa, obowiązków mandatu posel- 
skiego nie spnści z oka, 


o którego w roku zeszłym tak zacięta toczyła się _ — Prezes Isby handlowo - przemysłowej we Lwo- = 
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wie Simon, se względu ha żądanie od sejmu po- 
zwolenia do wytoczenia mu procesu, złożył ursąd swój 
prezesa, ale Izba nie przyjęła tego zrzeczenia się. 
Lwowska ra oświadczyłą się za postępowaniem ja- 
wnem i ustnem w procesach handi oko- 
ści 500 sir. p andlowych do wys 

— W drugim dniu wyścigów lwowskich biegały 
e nagrodę Towarzystwa w kwocie 400 złr. ogier 
„Don Panlo“ p. K. Ochockiego i wałach beg na- 
zwy hr. Jana Tarnowskiego m Chorzełowa. Ostatni 
wygrał nagrodę. O nagrodę cesarską (2000 słr.) sta- 
nęły do biegu: klacz p. A. Mysłowskiego „Miss Mor- 
nington* i ogier bar. Heidla „Lohengrin*. Lohengrin 
dobiegł pierwszy do. mety. W 3cim biegu sprze- 
daży ogierów z nagrodą ministerstwa (300 złr.) u- 
biegały się: ogier „Forest King* p. A. Mysłowskiego i 
ogier „Orkan“ p. T. Jarosławskiego. „Forest King“ 
Wygrał nagrodę. Bieg 4ty koni pobitych z nagrodą 
Towarzystwa 500 złr. Tylko „Bajaderka* p. A. My- 
ałowskiego stanęła do biegu i obiegłazy tor, wzięła 
nagrodę. W biegu Stym (Steeple chase) z nagrodą 
klubu jeźdźców 300 złr. wzięli udział porucznicy od 
ułanów: p. Czerwinka na własnej klaczy „Shark“, 
bar. Fröhlich na własnej klaczy „Diachma” i p. A. 
Mysłowski (syn) na własnej klaczy „Holiday“. P. 
Mysłowski odznaczał się w przeszdzaniu przeszkód 
werwą i elegancyę i wziął nagrodę, pozostawiając 
obu współzawodników daleko po za sobą. 

Wiadomości polieyjme: Straż policyjna 
przytrzymała: Agatę Nalepową, za kradzież garnków; 
Maryę Jaros, za kradzież złotego pierścionka swemu 
słażbodawcy; Jana Biela, stróża, za pobicie małego 
chłopca; Maryę Straub, za kradzież odzieży w słu- 
żbie; Maryannę Dulska, xa opuszczenie domu swego 
męża i ukrywanie się pod obcem naswiskiem i za 
obcą książkę służbową. 

W policyi znajduje się książka do nabożeństwa „Oł- 
tarnyk*, której tytułowa karta wyrwana, a którą Mi- 
kotaj Sołoninka, podoficer straży wejskowo-policyjnej, 
malazi przy kasie w dworcu kolejowym; kawałek 
płótna gumowego, który znalazł dzisiaj rano na placu 
Dominikatskim Mateusz Szabelski, wyrobnik; wore- 
czek z kilkudziesięciu centami, który znalazł wezoraj 
w kościele Ś. Piotra Franciszsk Moskala, wyrobnik 
z Krzęcina; pugilares z kilkudziesięcin centami, który 
wczoraj znalazła w tym samym kościele Azneszka Le- 
berdowa z Wróblowie. 

Teate Leśni. We czwartek dnia fgo lipca: 
gościnny występ Adolfa Niedleckiego: Drugie wielkie 
przedstawienie. Oddział I. Olbrzymi fotograf: poczet 
królów, sławnych mężów polskich, uczonych i znako- 
mitych osób. Oddział II. Cudowne olbrzymie obrazy 
świata: Dioframa, za pomocą zegarowego oświetlenia. 
Rozpocznie komedya w 3 aktach uapisana oryginalnie 
przes Z. Przybylskiego: Nierozegrana partya. — 
Początek o godzinie wpół do ósmej. 


m wa nieustająca Towarzystwa Przyjaciół Sztuk 
piękn w Bukiennioach otwarta codziennie od godz. 
1lej 46j prócz poniedziałku. — Wstęp w niedzielę 15 


sentów, w dnie powszednie 80 centów. 

-—- Gabinet archeologiczny uniwersytetu Ja- 
giellońskiego (w Collegium majus) zwiedzać można 
codziennie od 12ej do lej prócz niedziel, świąt i feryj uni- 
syteckich. 

= Muzeam Tschniczno- przemysłowe w gmachu Franci- 
szkańskim otwarte codzień od 10ej do 6ej. Wstęp 20 e. od 
osoby. W niedziełe od 10ej do Żej bezpłatnie. 

—- W piątek d. 2go lipon: Nawiedzenia N. P, Ma- 
rył i Š. Ottona. 
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Dis H. Niewęgłowskiego nadesłał Dr A. Bień- 
czówski adwokat w Jaśle 2 zir. 


z Warszawy. 
IL. 

Pod zaklęciem, pod złowrogą wróżbą ks. Oger- 
kaskiego, iż na ulieaeh Warszawy rosnąć będzie 
trawa, wsrosła dawna stoliea Polski do dzisiej- 
usych rozmiarów, stała się jednem z najbogatszych 
wisst Europy i dziwnie” ożywionem. Takie są 
uwykle skutki polityki niemoralnej, kierującej się 
nie wyższą ideą, nie rozumem stanu, ale pozio- 
momi nezneiamii i namiętnością, iż prowadzi ona 
do' wprost przeciwnego xamiarowi solu. Swie- 
tnem tego ówiadectwem w stosunku do dzikiej 

olityki komitetu urządzającego jest daisiejsza 
arszawa | Jedna tylko myśl przewodniczyła 
całemu działaniu rządu rosyjskiego od r. 1863 
tak w Warszawie jak w Królestwie — zniszczenie. | 
Mniemano, że rusyfikacya i abserboya zyskają 
niezmiernie na tem, gdy Warszawa przestanie być 
stolicą; tymmozasom od chwili jak przestała nią 
być urzędownie, właśnie niezmiernie się wzmogła 
tdzić, aby ją powstrzymać w matoryalnym roz-| 
woju, trzebaby chyba = niej napowrót zrobićj 
stolicę. i 

Zewnętrzne życie Warszawy ma w sobie nie- 
wypowiedziany urok. Te tysiące ludzi na ulicach, 
na spacerach, w ogrodach, w teatrach, te tysiące 
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ludsi szukających zabawy, znajdujących ją iu- 
miejąeych się bawió, to na półnecy zwłaszeza 
prawdziwy fenomen. 

Polak zaś po raz pierwszy czuje, że się znaj- 
duje w polskiesa mieście, które jest prawdziwew 
miastem. Cała ta ludność bawiąca się, nie jest 
próżniaezą, przeciwnie od razu czuje się, że ona 
szuka odpoezynku i rozrywki po pracy, że xasłu- 
żyła na pierwszy a zarobiła na drugi. Zadna 
może ludność nie umie dziś tak dobrze jak war- 
szawska, pogodzić zabawy z pracą. Ale że różne 
i niezliszone są warstwy tej ladneśsi, zatem o 
każdej niemal porze widzi się jedną bawiącą się 
ito nadsja właśnie to wesołe znamie Warsza- 
wie, spotęgowane niezawodnie tym rszom wy- 
jątkowemi okolicznościami, o których wezoraj 
wspomniałem. 

Jest jedna niezaprzeezona a niezmierna korzyść, 
którą społeczeństwo polskie zdobyło sobie pod 
panowaniem rosyjskiem po złowrogich wypadkach 
1868 r. Oto że Polaey nawykli tam pracować 
w danych okolieznościseh, zamiast jak dawniej 
oczekiwać zapewnienia własnego osobistego bytu 
dopiero w skutku odbudowania Polski w dawnych 
granicach i od morza do morza. Dawniej każdy 
się spuszezał nato, żeta Polska musi być odbudo- 
waną, a w niej znaleść się powinno przyzwoite 
umieszezenie i utrzymanie dla każdago, zwłaszeza 
dla patryoty, co na drodze spisków i tajnych sprzy- 
siężeń tak dzielnie i skuteeznie przyczyni się do 
odbudowania ojezyzny; dziś nikt się nie spuszcza 
na ”nie, prócz na własną pracę i zapobiegliwość. 
Jest to tak wielki postęp, że nięobliezone są jego 
skutki w ogólnem gospodarstwie narodowem i o- 
czywiśeie oddziałać one muszą stanowezo i na 
politykę i być ostatseznie głównym powodem 
bankruetwa wszelkieh tradyeyj konspiracyjnych. Na 
przeciw próźniactwa, które pod rozlicznemi for- 
mami zgubiło Polskę, dzisiejsze spółeezeństwo 
warszawskie postawiło twórezą pracę. Znane są 
i tylekrotnie omówione przyczyny, dla których 
zakwitł i wciąż rozkwita dobrobyt materyalny 
w Warszawie i Królestwie Polskiem, i te, z po- 
wodu których w Galieyi wszelki rozwój] mate- 
ryslny napotyka dotąd na nieprzełamane trudno- 
ści. Nie tu maiejsse przypominać ogromne pod 
temi względami różniee lub zastanawiać się nad 
nimi głębiej; ale na wieczną chwałę spółeczeństwa 
polskiego w Krolestwie zapisać należy z wyrazena 
prawdziwej wdzięczności, że się nareszeie zna- 
lazło spółeczeństwo polskie, które potrafiło ze 
sprzyjających okoliezności skorzystać. 

Warszawianie eclują nie tą osławioną polską 
gościnnością, która czasem jest obłudną a ezasem 
usiążiiwą, to znowu rujnującą dla jednej strony 
box istotnej przyjemności dla drugiej, ale tą praw- 
dziwą uprzejmością, która najezęściej jest nastę- 
pstwem dwóch rzeszy, istotnej zamożności i do- 
brego sumienia. Praea i działanie w danych 
ehoóby najtrudniejszych okolicznościach, wyrze- 
esenie się teoryi pieezonych gołąbków, do któ- 
rych dawniej każdy Polak rościł sobie prawo i 
ezuł się pokrzywdzony, gdy mau nie wpadły do 
ust, skorzystanie u każdej sposobności, aby roz- 
winąć czynność potrzebną dla zdrowia każdego 
żyjącego organizmu, oto szezególne rysy tamtej- 
szego społeczeństwa. Dostrzedz tego było można 


podezas i z powodu ostatniej wystawy koni. Wy- 


stawa sama przez się była i zajmującą i pociesza- 
jącą stosunkowo pod względem chowu koni w kraju. 
Przysłano przeszło trzysta sztuk koni, a z tych, 
jsk zapewniali znawey, przeszło ośmdsiesiąt wy- 
borowych i świadezących istotnie o postępie. Ale 
najbardziej nauczającem było zajęcie ogólne, któ- 
re wystawa budziła, był udział ciągły publiezno- 
śei, było poświęcenie i energia, z jakiemi tru- 
dniący się jej urządzeniem oddawali się uadaniu, 
8 z czego wszystkiego widocznem było poezueić 
obowiązku nakazujące robić jak najlepiej, rzeczy 
możliwe i dozwolone. Co zaś było prawdziwie 
miłogo. to, że poozueie to i spełnienie tego o- 
bowiązku znajdowało echo, uznanie i popar- 
cie w szerokiej publiezności; słowem publi- 
ezność była jeszeze lep'zą, jak sama wystawa, 
a jeżeli ta świadezyła o postępie w gałęzi gospo- 
darstwa krajowego, to tamta była dowodem wiel- 
kiego postępu w zdrowiu społeczeństwa! 


Wieden dnia 30go exerwea. (IV. fr. Presse). 
Tendeneya słaba, w trazankcyach na późniejsze 
odstawy rueh coraz mniej ożywiony. Za 100 kilo 
pszenicy z odstawą w jesieni płaeono 10:30; za 
10gkilo owsa z odstawą w jesieni 6:25; za 100 kilo 
gotowego żyta 11:50. 


Tygodnik finansowy. 
W ciągu świeżo ubiegłego tygodnia kursa były 
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nieco chwiejnemi. Niepowność rezultatu konfsren- 
syi berlińskiej, niedokonane jeszeze wówezas przeo- 
brażanie ministerstwa austryaskiego i niezupełsie 
pomayś'ne wiadomości z giełdy paryskiej wpływały 
uiekorzystnis na giełdę wiedeńską. Od tego czasu 
nie zmieniło się nie w stosunkash giełdy pary- 
skiej, a mimo teg» postać rzeszy na giełdzie wie- 
deńskiej zmieniła się znacznie w daiu 30 b. na. Przy- 
esyny tej smiany można więć jedynie odnieżć do 
tego, że wiadome już teraz postanowienia kor fa- 
reneyi berlińskiej działają sspakajająco, a zmiany 
w ministerstwie austryaekiem csynią dobro- wra- 
żenie na pulieznośó giełdową, eo tem dóbitniej 
zaznaczyć wypada, że banki wiedeńskie xajmujące 
się prsyjmowaniem papierów giełdowych w lom- 
bard krótkoterminowy podniosły opłaty od zasta- 
wów. Ponieważ osoba ministra zwraca w takieh 
razach na siebie główną uwagę giełdy, zdaje nam 
się, że nie powodujemy się bynajmniej sądem 
strenniezym, jeśli powołaniu Dra Danajewskiego 
ptzypiszemy znaczną część tego korzystnego wpły | 
wu, jaki rekonstrukeya gabinetu Taaffsgo wy- 
warła na giełdę. Zwyżka jest znaczną i ukazała 
się na całej linii papierów giełdowych. Nietylko 
papiery lokacyjne postępują dotychezasowym try- 
bem do stopnipwej zwyżki, ale i papiery speku- 
lacyjne podniosły się znacznie. Akeye zakładu 
kredytowego austryackiego, które w sobotę noto- 
wano 282, podniosły się na 28440. W xakresie 
akeyj kolejowych kurs akcyj kolei państwowej 
podniósł się od tego semego ezasn s 282 na 287, 
kolei Karola Ludwika z 282 na 28875, kolei 
austryaekiej północno-zachodniej z 169 na 17575. 
Zwyżka tak znaesna zaraz po ogłoszeniu nomi- 
naeyj nowych ministrów gabinetu austryackiego 
jest bardzo wymowną i nie może być poezytaną 


1880, 


zm 60 innego, jak za wyraz przekonań i uezuć, 
jakiemi publiexneść giełdowa wita nowych przy- 
wódzeów w ministerstwach finansów i handlu, jsko 
dwóch odnóg ekonomieznych najbardziej giełdę 
obehodzącyeh. 


'Helegzanay zbońswe Gassiy Lwowskiaj 
z À. 28 czerwca. — Wieści: pazónin 11:50 do 
1225 zir; żyłe od 11 — o 1150 złr.; okowiia 
gr. 10.006 liiór grosozt oš 3450 do 35— aiz, 
Bnda-Pesuf: pouesios TU kligra (ka wWłozzg' så 
10:07 śe 10°10 al». ; rmazzak (zlars.——wcu02.) oi 13 36 
do m6 —- sire Berliz: pRzemiea sita (kwłssień- 
asi) 218—; dyo -—-—; spirytus icco 64—, oiej 
rzepakowy D5'20==— ğacséeiai pismi °= 
—*— sir; rzepik (eaid) — — ak, — Parys: 
aski 1535 kilcgr, 65:50 zir; Olej rsspazowy 77:50 
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Bosste fronsporia za 100 klib- soia wynostg: 
< Krakowa do Wioduia f zh. 3 ceni, z Krakowa 
żu Wroclawia i markę 48 fanigów, ze Lwowa do 


Ńrakowa 96 coni. 


PRZEGLĄD POLITYCZNY. 


| Depesze telegraficzne. 


Paryż 29 czerwca. Sonst uchwalił 173 glo- 
semi przeciw 64 projekt ustawy wsględom ob- 
chodu d. 14 lipea jako święta narodowego. 

Paryż 29 6zerwea. Gdy termin pozostawiony 
zakonom upływa dziś wieczór, przeto dekrete 
wchodzą jutro w życie. Słychać, ża wykonanie 
nastąpi jatro rano o godz. 4Y,.* Jeśli ajenci z8- 
staną bramy zamknięte, wtedy mają być bramy 
wysadzone, a każdy sakonnik sażąda odesyta- 
nia dekretu i cówiadezy, że ustępuje tylko przed 
siłą. Wykonawea sądowy spiese protokół. Dotych 
©xas 35 urzędników sądowych podało się do dy- 
miuyi, nie eheąe brać ndziału w wykonaniu ds- 
kretów. Minister sprawiedliwośsi mianował zaras 
następsów. 

waryż 29 exzerwea. Baudry d'Asson (legi- 
tymista) intorpelował w Izbie rząd o sajścia po- 
wstałe w skutku prywatnego zebrania w eyrku 
zimowywa przeciw dekretom. Twierdzi on, żə 
republikanie, którym pilno posbyć się klerykal- 
nych, uderzyli na zebranie. Ubolowa on, że tak 
mała liszba ajentów poliecyjnysh była na miejseu, 
a ze strony uezestników powstania nie było ža- 
dnój prowokaeyi. Odezytał on mimo ciągłogo mu 
przerywania artykuł Gaulots p. t.: „Początek 
exzokueyi,* i pyta, ezy rząd poszynił kroki, aby 
ofiszy dekretów były bezpieczne. Minister spraw 
wewnętrznych w odpowiedzi swój zaprzecza, aby 
zgromadzenie miało charakter prywatny, gdyż kar- 
ty zapraszające były rozsyłane w wielkiój liezbie, 
żądając tylko od xsproszcnych, aby nazwisko 


swojo wpisali na karcie. Dalój twierdzi, że zgro- 


madsónie rozekodząć się wołało „precz u dekre- |zastosówana ustawa wydańa niegdyś na żądanie | 


tamil“ a gdy polieya cheiała kogoś aresztować, 
usiłowano go wydobyć = rąk jéj. Policja musia- 
ła bronić księdza, który 'zawołał:* niech żyje 
król! precz x republiką!“ Minister (świerdzi, że 
susiano bronić tych, którzy byli wystawieni ne 
dekreta, ed gwałtów, ale także od owacyj. Bau- 
dzy w odpowiedzi swój zarzuea ruądowi, źe po- 
swala na zamachy przeciw religii. Rządy, które 
tego się dopuszezały, nie utrzymały się dłago. 
Na tem zamanięto rosprawy nad tym przedzaio- 
tem. 

Bukarest 29 czerwca. Pressa pisze: Dzięki 
wdaniu się Austro-Węgier i przychylności Rosyi 
kwestya Arab-Tabii zdaje się być rozstrzygniętą 
na korzyść Rumunii. Wielką to dla Rumanii ko- 
rzyścią, że nowa granica od strony Bułgaryi zo- 
stała naznaczoną przez mocarstwa podpisane na 
traktacie berlińskim, a przeto granica ta jest dzie- 
łem Europy i nie może być zmienioną bez je 
zezwolenia. 


Budżet szkolny dał pohop do pierwszej na tə- 
goroeznym sejmie rozprawy zasadniezej, w głąb 
kwestyi szkół i oświaty ludowej sięgającej. Prze- 
prowadzenie pożądanych zmian i reform niemoże 
być 'dziełem rozpraw budżetowych, w których 
tylko o eyfry dotaeyi chodzi. Dobrze jednak, że 
w tyeh rozprawach naznaezono stanowiska i wy- 
powiedziano nie jedną prawdę o tem, co w szko- 
łach naszych może być wadliwem i błędnem. 
Z przyjemnością teź widzimy, że na te same po- 
glądy zgadzaja się ludzie fachowi, znający speeyal- 
nie stan szkół i ieh zadanie, jak profesor Szujski i 
p. Sawózyński — s posłami, którzy ze stanowiska 


ó, |obywatelskiego i praktyki autonomieznej te same 


dojrzeli błędy, jak pp. Zyblikiewiez, Rej, Męciń- 
ski, a po ezęści i p. Wojeiech Dzieduszycki. Nie- 
powiodło się p. Hausnerowi wywołać straszydła 
reakeyi i wsteeznietwa, a kiedy ten poseł twier- 
dził, że zwólenniey reformy szkolnej kierują się 
doktryną importowaną z Berlina, śmielibyśmy za- 
rzucić, że on użył metody izaportowanej z Wie- 
dnia, owego postrachu reakeyi. Do reformy szkół 
ludowych w tym roku przyjść niemoże, ale wnio- 
sek p. Szujskiego domaga się zwołania ankiety, 
aby eały system krzewienia oświaty ludowej 
w naszym kraju wziąć pod ścisły rozbiór. Dowia- 
dujemzy się, że p. Szujski przedstawił w komisyi 
edukacyjnej obszerny memoryał w tej sprawie 
gruntownie opracowany. 3 

Na ostatniej radzie ministrów w Wiedniu, w któ» 


rej brali udział członkowie trzech gabinetów, | E 


miano oznaczyć termin zwołania delegacyj wspól- 
nych na 15 października. Gabinet wspólny spo- 
dziewa się zmaniejszenia w nakładach na Bośnię 
i Hereegowinę, oraz w budżecie wojny. W sejmie 
pragskim komisya do spraw językowych przygo- 
towała sprawozdanie równouprawnienia języko- 
wego w urzędach. Sądząc z giosów grozy, jakie 
podnoszą dzienniki wiedeńskie, niemożna wątpić, 


że w kwestyi językowej objawi się taka sama wię-| posła austro-węgierskiego do Konstantynopola. 
kszość, jak w kwestyi zmiany ustawy wyborczej | Paryż 


ezyli germanizacyjne non possumus. 


Napoleona III, iż rząd belgijski ma prawo wyda: 
lać cudzoziemców. 

Jak donoszą do Pol. Corr. z Berlina d. 30 b. m. 
zamknięcie konferencyi nastąpi najpóźniej w pią- 
tek po podpisaniu aktu końcowego i przyjęciu re- 
dakcyi not równobrzmiących, które tak Turcyi, 
jak Grecyi wręczone zostaną. Rezultat konferen- 
cyi uważają w Berlinie za pierwszy skuteczny 
krok Francyi na polu dyplomatycznem, przypisu- 
jąc osiągnięcie zamiarów tego mocarstwa zręczno- 
ści hr. St. Vallier, ale na Francyę spadnie też 
głównie zadanie przełamania możliwego oporu. 
Tarcyi. W akcie końcowym, zredagowanym przez 
hr. St. Vallier, położony jest szczególny nacisk na 
to, że w linii granicznej unikano starannie, ażeby 
żadnemu z krajów sąsiednich nieoddać w, ręce 
przewagi punktów strategicznych, któreby jedno 
lub drugie do wzniecania dalszych nieporozumień 
podniecać mogły. Mimo tych ostrożności nie łudzą 
się podobno członkowie konfereneyi nadzieją ła- 
twego przeprowadzenia postanowień konferencji. 
Słuszność tej obawy stwierdzają świeże wiado- 
mości, jakie Poł. Corr. odebrała z Konstantyno- 
pola, podług których Turcya w okolicach Mona- 
styru gromadzi dosyć znaczne siły, szczególnie 
artyleryi, na której zbywa Albańczykom. Mini- 
strowi tureckiemu spraw zagranicznych, który jest 
Albańczykiem, przypisują zamiar zorganizowania 
oporu albańskiego. 

Powstanie w Mezopotamii przybiera coraz gro- 
żniejsze rozmiary. Manzur basza, naczelnik po- 
wstańców, odrzucił wszystkie dotychczasowe pro- 
pozycye Sułtana do zgody. 


Ostatnie telegramy „Czasu.“ 


Lwów 1 lipea godzina 1.45 po poł. (pryw.) 
Dziś w Ssjmie komisars rządowy odpowiadał na 
interpelscyę Romanowieza. X. Buchwald 
wnosi, sby liesba nauczycieli w szkole ndowa 
stosowała się do liczby uezniów. Golejewsk 
i Tyszkowski uzasadniają swoje wnioski. 
Sejm uchwaltł ustawę o propinacyi miasta Liwo- 
wa. Wniossk X. Chełmeekiego o romu- 
neracyę katechetów gorąeo popierał X. biskup 
Dunajewski. Długie rozprawy trwają jeszcze. 

Wiedeń 1 lipca. Po obiedsie galowym w 
Schónbrunn na cześć księcia Milana, Cesarz 


wyjechał wezoraj wieczór o Smej do Tsehl. Ka. - 


Milan jedzie w piątek za poradą lekarzy do 


ms. 
Wiedeń 1 lipca. Słychać, że książę Karol 
rumuński podezas pobytu Cesarza na Bukowinię 
przybędzie tam dla powitania Ceserza i prawdo- 
podobnie przyjmowany będzie przoz Cesarza 
w Czerniowezch; również książę Aleksander 
bnłgarski ma przybyć na ten esas do Czerniowiee. 
W kołach dyplomatycznych daje się słyszeć , źe 
szef sekcyi bar. Calice przeznaczonym jest BG 


Ri 


pola. > 
1 lipea, Wiele zakładów jezuiekich 
pozwało sądownie komisarzów o naruszenie miesz- 


Książę Bismark ani razu nie ukazał się w sej-| kania i targnięsie się na wolność osobistą. 


mie podczas obrad nad ustawą kościelną ani też 


Paryż 1 lipca. Bióro Havasa donosi: Depu- 


poprzednio w komisyi sejmowej, niechcąe się zdra- |taecya z Dulcigno przybyła do gubernatora tu- 
dzić, jak myśli i jak dalece los tej ustawy ma|reekiego w Skadarze, żądając wyjaśnień eo do od- 
dla niego wagę. Podobnież nie zasiadał na kon-|stąpienia Duleigno Czarnogórze. Gubernator od- 
ferencyi berlińskiej, ale lubo ta jeszcze nie zu-| powiedział, że nie otrzymał urzędowego uwiado- 
pełnie zamknęła swe czynności, opuścił Berlin | mienia i wezwał deputacyę, aby przygotowała się 
29go czerwca wraz z rodziną, udając się do Frie-|do obrony Daleigno. Liga albańska wysłała 600 


drichsruhe. 


zbrojnych do Duleigno, skąd załoga wyruszyła 


Dekreta przeciw zakonom we Francyi weszły | do Skadaru. 


już wczoraj o świcie w wykonanie, a już poprze- 


Brukselia 1 lipea. Potwierdza się urzę- 


dnio zrobiono przygotowania demonstracyjne, aby |downie, że poseł belgijski przy Stolicy apostol- 
skiej otrzymał d. 5 exerwea polecenie wyjechania 


wmówić w lud, że „klerykalni* buntują się. Wiel- 
kie zgromadzenie katolików było zwołane na po- 
niedziałek wieczór i miał je zagaić były kapitan, 
dziś kapłan hr. Mun, lecz gdy zachorował, zastą- 
pił go Brun. Z zewnątrz dobijano się do sali 
a gdy drzwi się otworzyły, zaczęto rzucać kamie- 
niami i pospólstwo rzuciło się na księży. Policya 
niby broniąc napastowanych, aresztowała ich i na- 
wet księży. Podczas zamykania klasztorów are- 
sztowano tych, którzy wołali: niech żyją Jezuici! 
W wilię tego dnia na nabożeństwie w kaplicy 
Jezuitów znajdowali się książęta orleańscy i zna- 
komitsi katolicy, i już wieczór zamknięto kaplicę 
i zapióczętowano z urzędu niepozwalając wynieść 
N. Sakramentu. 

Zatargi między liberalnym rządem belgijskim 
a episkopatem z powodu wychowania dzieci, skoń- 
czyły się zerwaniem stosunków dyplomatycznych 
z Watykanem. Bar. Anethan otrzymał nakaz wy- 
jazdu z Rzymu a nuncyusz w Brukselli Vanutelli 
otrzymał zawiadomienie od rządn belgijskiego, że 
ten przestaje go uważać za urzędowego reprezen- 
tanta Stolicy papieskiej, co znaczy, że jeśliby 
chciał pozostać na miejscu, nie tylko uważanym 
będzie za osobę prywatną, ale może być do niego 


z Rzymu. 

Buenos-Ayres 30 ezorwea. Pokój podpi- 
sany; wojsko prowineyonalne złożyło broń. - 
|| 


kursa. — Wiedeń 1go liosa 2 godn. 80 œ. 
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Wywzedź w dinku: 


Kaiechizm Rzymski 


_ (Trydencki) dla plebanów fłum, X. Kuczborskiego, 
_. se zmianą textów biblijnych według tłumaczeni: 


Wujka i zsatąpieniem wyrazów -zastarzałych 
nowszemi; womneżony prostym wykładem srtyksła 
wiary o Niep. iFoczęciu N. Maryl IP. 
dragim o miecmnyłności Faplieża ; nareszcie 
rozksładeua mateoryi Fóatechizmu do kg- 
zań na niedziele i święta człago roku: w IL wyda- 
niu Kraków srk 38 str. 562 KEVI. cena exempl. 


w ksiggsrniach 2 fi. 80 ot. w. à Wawaki Hate- 
. ohixwmowe va cnłość prawd Wiary Św. wyd. III 


ark. B7, str. 592, cena 2 fi 80 et, = 4 m. 25 fen. 
Teologia pasterską kompendyam w II. wyd. 
pomnożonem i przerobionem z tablicą przeszkód 
małżeństwa ark. 46, str. 690, XXV. cena 3 f. 60 ot. 
w. m. = 6 m. Potrzebne sprostowania uskuteczniono. 
Bodatku o naieouylkmelel p. można dostać 
osobno po 80 ot. Biorący dzieła wprost od Antora 
otrzymują stosowny rabat. 

Kraków ulicą Kanonicza pod Nr. 118. 


X. Dr. Krukowski. 


„POZEW ra romme ENZYM 


Księgarnia F: M. Pehudkiewioza 
w Krakowie, w Bynku, hotel Drezdeński, 
iprzedaje pe zniżonmyacłhk eemach: 
Mumytz (E-iy). Cola Rienzi, dramat, 2 złr., zniż. 1 złr 
(Br. Wosk. Criowiok w stanie zdrowia i choroby, 
% 30 wyd. niemiec., z litograiami. Cena 4 shr., 

yuiž. na 2 złe, 
Mier. Poluka w walce, wir. 3:50, miż. złe. 1'50. 


kóaczicowysiki. Grób Nieoznjów, 4 t., złr. 8:50, 


mis. 2 złe. 
Starosta Fiołobucki. 8 t., cena 
zły. 6770, zniż. złr. 2. 3 
Kopsiuezek, 6 t., cona złr. 8:50, 
zniż, ukr. 2:50. 

Akta bapińskie, złr. 1°40 zniż.70 c. 
Capron i Roma, złr.5'10 zniż, 2 złe. 
Wieczory drezdeńskie, cena złr. 
2:40, zniż. 1 złr. 


45 39 


Mrasrewntit, 
40 


39 
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o9 
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39 


MWoskhmaoii. Eistorya powstania 1831 r., 4 t., 


cons 9 zir, mif, 3 zir, 
Mornoxowsizi. Dzieje Popo polskiej, 
1080. 


9, conas 22 złe, znóż, złr. 


 Momaem. Historya rzymska, 4 t. 15 ztr., zn. 8 złr. 


MATLStwart, O rzędzie reprezentacyjnym, cena 
mir. 2'40, zmiż. 60 6, 

Odyniec. Poczyc, 2 t., złe. 3:50, znikł. 2 złr. 

Gehorowies. Z dziennika peychologa, cena 2 
złr., zniż. 1 zły. Ś 

Eol., Pachole hetmańskie, 2 t „6 złr., zniż, złr. 1:20 

prawach kobiety, cena 3 złr., 


umiż. złe. 1:80. 


JE iioderycymsz S. Æ. O postępowaniu w do- 


stonałości, 3 t., cena zir. 850, zniż. złr. 3:50. 
Zncherjaciewiezo Opinia parafialna, cena 

; złr. 2:50, zniż, złr. 1:25. 
Marek Poraj, cena złr. 
40 e., zniż. 60 c. 


w» 


39 
(1632-5-6) 


Na tej drodze poszukuję 
towarzyszki życia, 


która posiada majątku 26—30 tysięcy marek. To- 
wnrzyszge te może być wdową. Mój dochód rooz- 
Upraszam 0 cferty 
z fotogrsefiami franco, nadsyłać :do-18 linoa b. r. 


= pod lt. A. W, poste rertante Ewarzędz pod 
*oznaniemn. 


Dyskrecya pod słowem ho- 
(1803-3-3) 


more. 

l wazelki i największy, usuwa 
Bol zębów natychmiast i trwale sławny 
LENON, gdy nie pomaga juž łąden środek. — 
FL 40 o. — W Bt apt, E. Stockmara 

1887-1-} 


Dom gietdowo- 


komisowy 


Wilhelm Kolischer i $p. 


-w Wiedniu, IX, Maria- Theresienstrasse 


Nr. 15, w pobliżu giełdy, 


polecają się do zakupna i sprzedaży rent, 
akcyj kolejowych i listów zastawnych pod 
najumiarkowańszemi warm i. Przy za- 
kapnach spekulacyjnych, zatrzymuje ku- 
pions papiery aż do zrealizowania wa u- 


- miarkowanem wynagrodzeniem. Zlecenia 


o. 


TAN 
NAN 
BU 


FE 

va 
3 

z: 


s: 


. 


SĘ 
i? 


przyjmuje także w języku polskim. 
(1806-18315). 


SE 


Mąka kościana 


z fabryki parowej 
dawniej FHakóba Feitla 
teraz Leona Mestia 
w Tarnowie. 


Mam zaszczyt zawiadomić WW. PP. 
właścicieli dóbr, że w fabryce mojej od 
25 lat istniejącej dostać można po cenach 
najumiarkowańszych mąki kościa- 
mej w wyborowych gatunkach. 

Wati tej, odpowiadającej wszelkim 
wymaganiom chemicznych rozbiorów, wy- 


~- rabiam dwa gatunki: 


T, preparowana kwasem siarczanym, 
TI. niepreparowana. 
Za prawdziwy rzetelny towar poręczam. 
Fabryka przy rogatkach na gościńcu 
lwowskim. * 
Listy odbieram pod adresem: Leon 
Kesti w Tarnowie, (1749-4-12) 


„BPSIE JE 

a. -£ 4 KŻ. 1 5 
(padaczkę) i wszelkie ela y mer- 
wowe leczy listownie specyalny lekarz 


Hbr, Millisel w Dreznie (Neustadt). 
Już było przeszło 11,000 wypadków. 


ł 


Ez = 
| = 
= — 

sf mazi 3 
>= =J 

„ Te rzeczywiście wspaniałe kamienie, mają: pyszny 


blask, wą przeźroczyste jak woda i 0 
ją od prawdziw, 
epłstnie : 
saimka 3, 4 zir., KOLCZYKI ciężkie podwój. złoto 


para 5,6 wir. za opłatnem wysłaniem” pieniędzy, |- 


Przy pierścieniach należy poódać' objętość. 


akie z ciężkiegt podwoj. złota guziczki do ko- 
złr., łańcuszki do zegarków 


6 zk, | Sławkowskiej pod L. 263. 


szul, z kamieniami, 3, 4 
z podwój. złota nejnow. kształtów. 3, 4,.5, 
łańcuszki na szyję 4 zkw. ., -5- 
kięjowieriewaaren-Fabriks-Niederlage- 
BAZAR 
Wien, Pratersirasso Nr. 16, Wien. 


IEF- 


Jac WDOWA DF 


h tylk r o Roz sł mE 
on tyiko przez próbę.. Rozwyłam 
PIERŚCIONKI ciężkie teh R 


Mik się 
iria 


W KRAKOWIE, 
ME” w Rynku głów., przy wchodzie 


w ulicę Grodzką. 


[P anna uzdolniona w kroja sukien 
) damskich i szyciu biażem, 
obzmajomiona z gospodarstwem domowem na Wsi 
i w mieście, poszukuje miejsca od 1 lipsa. Bliższe 
szezegóły poste restante A. W. E. Nr. 22 w Kra- 
kowie. (1815-3-3) 


w średnim wieku, uzdolniona w krawiec- 

czyżnie, poszukuje miejsca za bonę lub 

do gospodarstwa. — Wiadomość pod lit. 

U. W. Nr. 100 poste restante Kraków. 
(1762-3-3) 


Praktykant 


z ukończoną IV klasą gimnazyalną, znaj- 
dzie pomieszczenie w aptece „pod 
Koroną Józefa Trauczyń- 
skiego w Krakowie. (1813-3-3) 


STYRYJSKIEJ 


ŚWIEŻEJ KROWIANK! 


dostać można 


w aptece „pod Giwiazdą* 


Konstantego Wiszniewskiego 


w Krakowie przy ulicy Floryańskiej. 
(825 26-+ 


APTEKA 


wraz 4 kamienicą 


S. p. Antoniego Dra Buchelta 
w Marnopolu jest każdego 
czasu z wolnej ręki do sprze- 


dania. Bliższa wiadomość tamże. 
(1828-3 4) 


U T 2 VI kl. gim. Św. Jacka poszukuje 
Cze lekcyj, rgcząc za sumienną pracą, 
wynadgrodzenie małe. Nasiabszym uczniom podej- 
muje się w krótkim czasie dać gruntowną podsta. 
wg. Bliższa wiadomość: Bronisław Marya $. poste 
restanto Kraków. f (1839-2-3) 


(Zaalmókie © , 


wiśnie sercowe _— | 


aznane w najlepszym gatunku, codzień świeżo £ 

drzewa zrywans, w koszykzaek po 8 kilo 

szyli 10 font. ołow. rozzyła pocztą za nadesłaniem 

tylko 9 mir.-w. a. za koszyk 5 kilo opłe- 

tuie do wszystkich stacyj pocztowych Amstrzi-Wg- 
gier i ych Niemiec. 


S. M. Zeisel w Znojmie (Znaim). 


Więkaza partye jax najtaniej wedle umowy. Cen- 
niki na żądanie darmo-i opłaątnis. _ (1686-18-30) 


Arabski pewny środek bez barwy i zapachu! Bem 
plam w bieliźnie łóżek! Porcya 39 o. na 6 łóżek 
u E. ftoelkmara w Krakowie. (1888-2-) 


„1 TEGOROCZNE. 

naturalne wody 
mineralne, 

również najdoskonalszy 


Portland Cement 


po znacznie zniżonych cenach - 


J. Schaller i Spółka w Rzeszowie. 
Sprzedaż 
inwentarza. 


Z powodu wydzierżawienia ma- 


jatku Cówków, w powiecie Cie- 
szanowskim, odbywać się bę- 
dzie na folwarku Niemstów, pół 
mili od Cieszanowa, w dniu 5 
lipca i dni nastepnych w 
drodze licytacyi sprzedaż 74 
koni roboczych, 90 wołów roboczych, 
90 krów, 160 sztuk jałownika róż- 
nego wieku, 6 buhajów, 900 owiec 
„Negretti* — tudzież maszyn i 
wszelkich narzędzi gospo- 
darskich. (1807-3-3) 


odpisany ma zaszczyt oznajmić, 
iż objął. kemieniołomy i piece 
wapienne systemu anglelskie- 
"go w Dębnikach nad brzegiem 
Wisły, będące własnością JW. hrab. 
Lssookiego i dostarcza wapno, ka- 
mienie i cegły w najlepszym gatun- 
ku po cenach przystępnych. 

Oprócz podpisanego — przyjmuje 
wszelkie zamówienia P. Romam Sil- 
berbach w Krakowie przy ulicy 


Poleca się również wapno do upra- 
wy roli. . o (1818-3-14) 
Wiktor Ferber w 


(1844 2) | ga 


Podgórzu. 


BRW 


F. Bruno Hahn w Krakowie 


przy ulicy Grodzkiej L. 53, 
handel towarów galanteryjnych. morymbergskich, stor, 
zabawek i magazym robót haftowanych, 


poleca 


wodę kolońską prawdziwą i najlepszą 


z firmą 


Johann Maria Farina 
gegeniiber dem Neumarkt. 


Firma ta dostarcza do Dworów austryackiego, tureckiego, wło- 

skiego, hiszpańskiego, portugalskiego i greckiego, i jest powsze- 

chnie lubianą, — oprócz tej ma także na składzie wodę kolońską 
z następujących firm: 


Johann Maria Farina gegeniiber dem Julisch Platz 
Johann Maria Farina 7 Altenmarkt 
Johann Maria Farina opatrzoną Nr. 37412. 


Parfumerye, wody, pasty, proszki do czyszczenia zębów i płuka- 

nia ust, wody do mycia i udelikacenia cery na twarzy i do nisz- 

czenia piegów; tynktury do farbowania włosów, wody do mycia 

i oddalania łupieżu, do konserwowania przeciwko siwiźnie i wy- 

padaniu włosów ; octy: taletowe i tympodobne kosmetyki, zawsze 

świeże i z najlepszych żródeł zagraniczn. francuskich i angielskich. 
(18 


-1-) 


RRRRRAMARRMKARARKRAORAMAM 


Słuchajcie! patrzole i dziwoie się! 


W Pruchniku 


- Salon Mód 


z w powiecie Jarosławskim, BĘ w TEE 
h wi as |milowym promieniu niema żadnego leka- 
% Józefy Z a stowskiej 3 | rza, pod byłby Doktór at 
€ tak dla miejscowości, jak i oko- 
R A Kraków, Rynek: 46, A aś pó Bliższej wiadorości udzieli apteka 
Q> | przyjmuje wszelkie zamówienia Strojów AST Ge í (1830-2-2) 
q| damskich i dziecinnych, miejscowe i na WEMIEJACY 

©. |prowincyę; także udziela się lekcyj kroju. o mojej fabryki rumu i likierów, tu: 
3 i. GA Diisi handlu kolonialnego, win i cy- 
% gar, hurtownego i częściowego, poszu= 


kuje zaraz ucznia (katolika). 


- Biuro specyalne nandzycielskie 


T . Mysłowice. r 
9 |HELENY NOWOLECKIEJ| (482222) T. Hawliczek. 


w Krakowie, 
ulica Gołębia niższa Nr. 183, 
poleca mauczycielki i nauczycieli 
{odpowiednio ukwalifikowanych naukowo i 
lingwistycznie, (1617-5-12) 


Nr IA EEE OZZIE mE 
w bliskości Krakowa, z odpowiedniemi. budyskami; 
i dworem, jest zaraz do wydzierżawienia. Wiado- 


mość w Biurze IK. Wolańskiego w Krako- 
wie, plac Franciszkański Nr. 148. © (1824 2:3) 


w „„Mą bryndag górską 2X 
kości, brutto kilo po 48 cent. 


Sér Kklenocki 


dzież 

bony z zagranicy, z wszelką rękojmią. 

Zlecenia te załatwia listownie lub za ogo- 
bistem porozumieniem. 


Pierścionki pamiątkowe 


SREBRNE, EMALIOWANE, |w okrągłych małych bochenkach, kilo po 
` z napisem 70 cent. poleca | ` (1784.2-2) 
poleca (1713 4-) Emil Czibar 


magazyn towarów galanteryjnych, 
zabawek dziecinnych i parfumeryj 


Wilhelma Fenza 


x W KRAKOWIE. 
SKŁAD 


w Jelszawie (Jólsva) w Górnych 
Węgrzech. 


Zupełnie nieprzemakalne 
plaszcze 
letnio I jesienne 


9999*9999997999 


Wskutek likwidscyi niadawno upadłej znacznej fabry%f Britannia srebra sprze- wa Hz Hz BeH |: najlepszej styryjskiej wełny owczej, we 
daje się następne 47 szómiła bardzo trwałych przedmiotów z Fritamnia srebra Su ki en mezkich wszelkich i hth Akad ; brunatne, lub. 
tylko za złe. 6-98, jako zaledwie 1, sześć kosztów wyrobu, a zatem prawie zadarms: F li d I ih ; czarne. ? 

6 bar. pięk. meky stołowyeh, trzonki z Britannia arabra z prawdz. angiel- | 3358 iT JI i IN y Plai d z ka- 
5 skiemi stalowemi ostrzari ë Š = = z EC: sA 2 przeniesionym został OWY, br, T= 
6 ślicznych widieleóws z Britennia srebra z jednej sztnki. nano d dNt 1 RR pturem. « « > >» : o o ZF. 
6 ciężkich ładnych Rekels z Britannia srebra. dze | oma pod Nr. 198 przy ulicy św. Anny do Płaszcz podróżny lub my- 
12 Ryśeemalx » Britannia srebra najlepszego gatunku. RER) domu Br. Milieskiego w Rymku głó- śliwakisa* kavtarejń -10:50 
1 czoła qhsehalka z Britannia srebra. Es z Te T pod Fee wa: i Publi. | Męż ko F Z Kap o.. g 12—16. 
ię? eaa olesajgo sig łaskawym wz i - E EE R li E TEOS) : 
6 Bu Erin z > s RSS Su ai, -70z9 za dobrog znstoryaku,  aledańokie Hawelok Eruduż 4 asiskGQ aiezcd2->16 
6 podstawek _„ ślicznie eyzelowanych me” e wykonanie według żurnali i przystępne ceny. tyryjskie 
1 ciężki koszyk me ehlób z Britannia srebra SEK _(1760-8-8) Z uszanowaniem I. IMostba. sł siege tw tubia 10—16 
2 gustowne ówieczmiśsi utołowo,  ,„ FER - | Modne damskie paltoty i 
47 szt. Wszystkie te przedmioty wykonane są z najlepszego Britannia srebra, jedyny metil oane dams ona a 10—16 
na świecie, który nigdy nie czernieje i niada się odróżnić od prawdziwego srebra nawet B ergmanna gustowny i zgrabiy krój . ņ 


po 30 latach, za es się poręezn. 


Prócz tego do nabycia: bal 
18 meży. wideloów i łyżeł z Britannia srebra po 6 sztuk, wszystkie 18 razem złr. 3-75. 
6 takich tyżeeze% . . dawniej złr. 3-—, 
1 ehschla : 5 


z Britannia srebra 


3 


n „w n 


złr. 1; oukisrniczki po złr. 2, 280, 4; potypywacze cukrem: po c 25. 40, 75.90, złr. 1 
karafki na oset i oliwę po złr. 2, 4; meselniczki po o. 75, 95, złr. 1-70, 2:80, 3 
innych przedmictów. ; 
Jako dowód, że moje ogłoszenie nie polega na 
A żadnem oszustwie, © =. 
obowięzuję się niniejszem publicznie do dlo przyjęc!a napowrót 


. 
, 


25, 4; i wiele 


ZE 


bes trudności 


towaru, jeżeli nie będzie odpowiednim. Zwracam uwagę na otrzymane podziękowania. które . 
porządzowo ogłozzać będę. Kto zatem chce otrzymać towar dobry i trwały a nie chołotę, - 


niechaj sig uda do podpisanej firmy: 
General - Depot der I. engl. Britannia - Silber - Fabriken 
A. Fraiss, - 


3, gegeniiber dem erżbiechifitchen Palatc. 


(1782-1-12) 


Wien. Roth enthurmatrasse 


PRACOWNIA KANTENIARSKA 


w Krakowie, ulica św. Gertrudy, 


wprost kościoła Dominikanów, 
zaopatrzona jest w 


począwszy od złr. 30 w. a. 
wienia i wedle nadesłanych rysunków; 


żeniu podobne są do kobierca. 


przeciw śluzotokowi, wydzieleniom śluzu mę ezynm i kobiet i 
mieżytom pęcherza, jest wedle doświadczeń zebranych w wietkięk ji 
angielskich i belgijskich Bergera płym smołowaowy ; jest on skuteczn 


„Rewcowego wraz z leczniczym opisem. użycia G60 e. w. a. 
Upoważriome skłądy msi arse ; 

E. Stockmar i A. Dylski; wa LWOWIE P. Mikolasch,. S. Rucker, Blumenfeld i L. Topa; 
3 


DACH E. Liszka; w DROHOBYCZU L. Dobrzynieski; w. NOWYM SĄCZU Jakubowiki 
ANISŁAW 


Saxiehnera zdrój gorzki 


Hunyadi Janos 


słusznie być poleconym jako - DW ZE | 
najlepszy i najskuteczniejszy z wszystkich zdrojów gorzkich. 


(1168-15-25) 


teraz tylko złr. —'60 


Fablana Hochstima 


AGRSBKEZ 


z najtrwalszego piaskowca własnych łomów , mar-|4 
muru lub granitu wykończone, w różnych cenąch 
Przyjmują się zamó- 


xi ogmiotrwałe mozaikowe, które po uło- 


i trzy razy tańszym jak Matico i inne prepsrata. Ceną flaszki Hiergerą płynu smo- 


a następni aptekarze: w Hirakowie W. myć 
w s 


y 3 © ; 
BORZE Aleksiewicz; w STRYJU L. Gärtner; w ST WE ; w SUCZAWIE Kar- | 9 
jei y TARNOPOLU Jamrogiewioz; w TARNOWIE OZIN, | SE (1287-11-) polpodlużny monogram: 


Eamómienia listowne wykcnane będą przez te składy odwrotnie za zalięzką pocztową. 


Odznaczony w Lyonie 1872, Wiedniu 1873, Paryżu 1878 hrebraym: medalem, 


zbadany przez Liebiega, Bunsena, Freseniusa, tudzież wypróbowany i ceniony przez słynnych 
lekarzy, jak Bamberger, Warschauer, Virchow, Hirsch, Spiególberg, Scanzoni, Bühl, 
Nussbaum, Esmarch, Kussmaul, Friedreich, Schultze, Ebstein, Wunderlich itd. zasługuje 


Składy są we wszystkich znanych handlach wód RANY dą iprawie we wszystkich 


Wieprzemakalne kapelusze styryjskie 


z delikatnego, miękkiego lub sztywnego 
pakłaku, bardzo praktyczne nakrycie gło- 
wy dla mężczyzn, pań lub dzieci 


BF” mydło na piegi -= 
do zupełnego usunięóia piegów, sztuka 45 ct. 
| W Krakowie u W. Redyka. (976-15-20) 


Pon 0 R AG CEE CILMI 
6 sztuóeów > 4 SAE E =. 1.50 razy a, Wszelkie gatunki letniego,  jesieniego 
1 eulforniczta x 8 „zza s ANITO > ; lub zimowego pakłaku, oraz modne wzó- 

1 para liehtarzy sa 3 » inz BBORE: » » 1204] Celem informacyi o odjazdach pa- rzyste materye pakłakowe,. zupełnie nie- 

1 ERER BA zu » » 5 RA i f i ARE R rowców z Antwerpii należy się udać | przemakalne; policza najtaniej. na, metry 
iii pukarok do jaj ? ? o 2-6 „ a ” go JJdo podpisanego. © (1589-3-4) | lub w dowolnych gotowych: sukniach ido- 
1 solniezka i pieprzniezka , > SES a SEES | ¿G Jan Schulz, starcza natychmiast za zaliczką: pocztową 
kato propa ma Zapałki ta Stół a » aake i» so] teni AAN = Canal de Amidon Nr. 40 | handel sukien JANA GÓNZBERGA 
„DAGA do kawy lub herbaty no złr. 2 250 3° 4; szozypozyki fo ankra po e. 35, 50. 80, w Antwerpii (w Belgii). w Graz w Styryi. (34323) 


- Towarzystwo 
Wzajemnego Kredytu. 
W KRAKOWIE 


wypłaca Członkom swoim za rok 1879 
€'.”» dywidendy | 
względnie dodatkowo 22% do poprzednio już wy- 
płaconych 5% od udziałów wpłaconych do dnia {gó 
października 1879 r. 
Dywidenda odebraną być może w kasie Towa- 
rzystwa w Krakowie, lub w kasie filii we Lwowie. 
tylko za okazaniem książeczki udziałowej, nie ode- 
brana zaś do 3igo grudnia b. r., dopisuje się do 
udziała w myśl $ 6 statutów. 
Zarazem zawiadamia Dyrekcya, że od d. £$0 


czerwca począwszy, ustanawia stopę procentową od 
weksli swych Członków na (1861-1-2) 


Go 
Kraków d. i czerwca 1880 r. - 
ibyrekcya. 


KOLOROWO WYTŁOCZONY 


1 pudełko. z 50 listami i 60 kopertami, silny bisły angielsk żłobkowany papier 


$ ont. | Że 
1 padeto t m urami i 50 kopertami, silny różnokolorowy żłobkowany papier 
Zir. ont. ; ii 
1 padeno a © Hami i 50 kopertami, biały prawdziwz angieiski papier Stanley | 
i ; ont. 
| włącznie z powyższemi momogramąmi, 
1 pudełko z 50 listami białemi i 50 kopertami bardzo gustownemi z pojedyn- 
czemi Mem 1 złr. — ont. 
isty 


25 a 
» 


n 
no 


50 


lety wizytowe | 
20 4100 0%. 


-à laminute . . . . 
litografowane. . . o» j . RENER EN 
„Edward Boschan w Wiedniu, 
skład papieru, Stefansplatz, Jasomirgottstrasse 6. 
i Nowość. Niema fałszywych pieniędzy. 
Hamien probierezy na złoto, srebro, kosztowności itp. w małym formacie kieszonkowym, 
niezbędny dla każdego kupca, urzędnika kasowego, złotnika, osób prywatnych W pudełku 85 c. 
ESBTEŁŁ Odprzedającym stosowny rabat. 


OYGORE JAEZYACK O a ... © © ©» 


Odpowiedzialny Rządca_ Drukarni Josef Peer 


